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krótki szkic wyjaśnień p. Tiszy na inter­
pelacje A. Nemtiiy’ego w sejm a węgier­
skim. Dla zrozumienia szczegółów zajmu­
jącą jest rzeczy wiedzieć, o co i jak zapy­
tywał wzmiankowany posef. Interpelację 
swoją rozpoczął on od tego, że ilekroć w 
toku teraźniejszej wojny poruszano w Izbie 
politykę rządu, prezydent ministrów starał 
się zawsze udowadniać neutralucść tegoż i 
składał najuroczystsze przyrzeczenia co do 
jej przesirzegania i zachowania na prze­
szłość. Mimo to niezaprzeczoną jest rze 
ozą. że na kolei wschodnio węgierskiej tran 
aportowano wielkie zapasy uateijałów wo­
jennych dla aruiji moskiewskiej tak dalece, 
że nawet pociągi osobowe prowadziły całe 
wt^ony materjałów strzelniczych, które na 
stępnie w Kronstadzie ładowano na wozy j 
zupełnie otwarcie hez żadnych przeszkód 
przewożono do obozów moskiewskich W i­
dzieli to na własne oczy niektórzy członko­
wie Izby. Natomiast taką broń i materjał 
Wojenny, który rzekomo by? przeznaczony 
na pomoc dla tureckiej armji, skonfiskowa­
no w okolicy Kronsztadu, uwięziono kilku 
dzielnych obywateli kraju, iandarmerja re- 
wiz^nn domowemi i innemi weksacjami 
zaczęła turbować bezpieczeństwo osób i 
mienia; minister honwedów udał się na 
miejsce, hr. Bethlen został mianowany kró­
lewskim komisarzem, a w końcu wydele­
gowanemu jen. Ringelsheimowi, jako woj­
skowemu komendantowi podporządkowano 
wszystkie władze cywilne. Nareszcie zapy­
tał interpelant, na jakiej podstawie obywa 
tele poszlakowani o mniemane przemytni­
ctwo broni, zostali oddani pod sąd niekom­
petentny w Maros Yasarhely, i traktowani 
tam są jako zbrodniarze stanu?

P. Tisza miał dość łatwe zadanie, od­
powiedzieć na to pytania, ponieważ fakta 
w nich przytoczone polegały na przesadzie  ̂
Oprócz bowiem u więzień, nio tak dalece 
jaskrawego się nic stało. Nawet wersja o 
przewozach materjałów wojennych na ko­
lej wschodnio-w. gierskiej była tylko plotką, 
i minister mógł z całą sumiennością po­
wiedzieć: Ręczę za to, iż przez w ę g i e r -  
sk e terytorjum notorycznie nie przewożo­
no materjałów wojennych ani dla Moskali, 
ani dla Turków. Nikt tego nie dowiedzie, 
lecz „ g d y b y  s i ę  k o m u  p o w i o d ł o  z ł o ­
ż y ć  na to d o w o d y ,  n a t e n c z a s  po­
s t a r a m  s i ę ,  a by  w i n n i  b y l i  u k a r a ­
n i ,  i aby  na p r z y s z ł o ś ć  n i c  p o d o ­
b n e g o  s i ę  nie s t a ł o . u

Podkreślamy umyślnie te ostatnie wy­
razy, ponieważ są one zapisane w urzędo­
wej przedlitawskiej Wiener Ztg., będącej 
organem urzędowym trgo rządu, który o- 
kwietnia b. r. obojętnie się przypatruje, jak 
nasamprzód Koleje, subwencjonowane ze skar­
bu państwa dostarczały kilkaset-wozowego

taboru do przewozu żołnierzy moskiewskich 
w  Rumuuji, a p. Eichler jen. inspektor ko­
lei północnej posyłał lokomotywy i ukłony 
jenerałowi Gorczakowcwi, następnie jak do­
tąd idą niezliczone transporty różnych po­
trzeb wojennych: suchary, namioty, nabo­
je, mundury, pontony, —  jak na stacji w 
Ickanach urządzili sobie Moskale stały po­
sterunek wojskowy pod dowództwem ofice­
ra, który występuje tam w mzędowym cha­
rakterze komendanta stacji, dysponuje kar­
tami wolnego przejazdu dla oficerów i je­
nerałów moskiewskich, i wyprawia awan­
tury z urzędnikami kolejowymi, którzy z te­
go powodu w najprzykrzejszem są położe­
niu; wreszcie wiadomo powszechnie o naj­
nowszym fakcie transportowania ezyn dla 
kolei wojskowych do Rumunji

Od 4 miesięcy fakta tego rodzaju sta­
nów ją siałą rubrykę w krajowych dzienni­
kach. Minister Tisza oświadcza, że gdyby 
na Węgrzech coś podobnego się działo, to 
by się postarał, aby winni byli ukarani, 
i aby na przyszłość nic takiego się nie 
działo. Minister Tisza oświadcza to w cha­
rakterze urzędowym i niezawodnie w po­
rozumieniu z Kierownikiem spraw zagra­
nicznych, który onego czasu po wybuchu 
wojny sformułował zasadę neutralności mo- 
narchji. Z jakiejże racji rząd przedlitawski 
nie trzyma się tych samych zasad, co wę­
gierski, chociaż one w obu dziedzinach pań­
stwa równocześnie były ogłoszone?

Oto pytanie, które reprezentantom par­
lamentarnym samo się nasuwa gwałtem, i 
tern gwałtowniej, ile że kontrola nad po­
stępowaniem władz administracyjnych nale­
ży do atrybutów ciała reprezentacyjnego. 
Sejm węgierski wykonywa to prawo su­
miennie. Gdyśmy w czerwcu i w lipcu b r. 
fakta o transportach moskiewskich przesłali 
posłom węgierskim, panowie ci pospieszyli 
zawiadomić o nich swój rząd. Interpelo­
wać ni* mogli, bo władza sejmu tni rządu 
węgierskiego nie sięga do Galicji. Dopiero 

Nemethy skorzystał ze sposobności, 
bv opierając się nawet na fikcjach i pogło- 
skacn o kolei w schodnio-węgierskiej, wywo­
łać publiczno oświadczenia rządu, że tran­
sportu tego rodzaju uważa za rzecz kary­
godną. Interpelacja ta i odpowiedź na nią 
tyczy się nie Węgier ale DrzedliUwji. Ale 
dość smutno, że sprawy takie trzeba tra­
ktować aż sposobem przemytnictwa. Pro­
siliśmy i błagali koło delegacyjne w Wie­
dniu o postaw enie interpelacji w tym przed­
miocie, P. skrzyński w sumiennem po­
czuciu obowiązków posła, zaprojektował ta­
kową ÓL 1. bm., bo widział konieerną po­
trzebę wywarcia kontroli parlamentarnej na 
postępowanie, które jest wprost sprzeczne z 
interesem monarchji, której interesa, jak 
sam Czas udowodnił, są dzisiaj w ścisłym 
związku z interesami naszego narodu. Ależ 
mówić o wywieraniu kontroli przez nasze

kolo delegacyjne, to czyste zuchwalstwo, to 
insynuacja, żeby pp. Krzeczunowicz i Czer- 
kawski Juljusz zrobili rewolucję podobną 
do powstania r. 1863! A w ślad sa tern 
otrzyma kraj lekcję patrjotyzmu i miłości 
ojczyzny.

Czytelnicy niechaj sobie jednak przy­
pomną, ile to razy p. Czerkawski Juljusz 
w swych mowach kandydackich chełpił 
się ze swej opozycyjuośei, i każdą kończył 
wezwaniem: w y b i e r a j c i e  o p o z y c j o n i ­
stę 1 Lecz to się mówi tylko w ratuszu 
lwowskim, aby po bWgiersku wyłudzić 
mandat poselski. Na miejscu zaś. gdy pora 
działania, to albo nie ma nikogo, albo — 
zdechł pies wraz z opozycją.

Określiliśmy powyżej różnicę procedury 
rządu węgierskiego a pizedlitawskiego — 
nacechowaliśmy także różnicę postępowania 
posłów węgierskich a uiszych, kióca jest 
tem więcej uderzającą, ile *e interes obu 
narodów jest dzisiaj jednaki. Sądzimy, że 
nie będzie to bez pożytku na przyszłość 
a mianowicie w czasie wyborów, kiedy to 
na szeroką skalę odbywa się tumanienie 
publiczności różnemi hasłami popularne- 
mi —  a z pominięciem nagiej chociaż przy­
krej prawdy.

ZortfptmćU&cjo polłtyfc&ne „Dz. P o l”
Warszawa 13. paź dziernika.

(M .) Niektóre dzienniki zagraniczne do­
niosły, że znany nozony prawnik i senator, Babę, 
powołany został z Warszawy do Petersburga 
jakoby w kwestji mającej się opracowywać kon­
stytucji, która ma zachować pewien odrębny ona 
charakter dli. Kongresówki. Czy w istocie 
rząd moskiewski myśli o danin konstytneji — 
lest to jeszcze bardzo wątpliww, i jestem prze­
konany, że projektem tym me zajmują się na ae- 
rjo najwyższe sfery rząuowe moskiewskie. Do­
niesienie też powyższe o powołania Hubego do 
Petersburga, jest prosu, omyłką — nie Hube, 
bowiem, został powołany, lecz zamieszkały stale #  
Warszawie, jenerał moskiewski H u b e r t ,  ucho-
dzą-y aa z h„:' ,r* ,r *k ladaMniitratorów
moskiewskich. Dalej, że teu jenerał Hubert, 
bynajmniej nie powołany został w kwestji n a ­
dającej się konstytneji, lecz snwbzwano go do 
pomocy nreguluwa.-ia administracji wojskowej, w 
której okaztły się kolosalne nadużycia i kradzie­
że... Car liiOoJtiewski, gdy mu doniesione otyeh 
złodziejstwach, miał powiedzieć: „Kossja, ile
razy się bije, musi zawsze prowadzić podwójną 
wojnę z nieprzyjacielem kraju, i ze złodziejami 
w kraj« .“ Hzeczywifacie, szczególniej w pro. 
wiantach dla armji, takie się okazały nadużycia, 
że po prostu, dostawiono: mąkę z kredą, lub 
nawet wapnem, siano ze śmieciami, a suchary 
robione z takiej kompozycji, że nawet trzoda 
chlewna spożywać ich nie chce... Ze dostawcy 
biorą tię na takie sposoby, byłaby to jeszcze 
rzecz do wytłumaczenia, ale w tem grdnt, że 
najwyżsi wojskowi administratorzy, są w zmo­
wie z dostawoami i pieniędzmi się dzielą..

O powołania Kctzebnegc do armji naduu- 
najskiej, przycichło obecnie; Moskale utrzymują, 
że gdyby Kotzebue został powołany, to zastępo- 
wao go będzie nie książę Barjatynski, lecz j e ­
den z wielkich książąt moskiewskich. Dla nar 
to zresztą rzecz najzupełniej obojętna.

Donoszą nam tn z \Yołynia, że tanr zmarł 
w r^ch dniach, *«ary dcbi ze w Wa; szawie, Ta- 
deusz I icrzi1 cki oficer b, łycl wojsk polckich, 
a ostatecznie sz« mbelaa 'iwom moskiewskiego, 
przeżywszy lat 84. Zmarły, który stale prze­
mieszkiwał w V.1 a szawie, i dopiero w ostatnich
czasach pizeniósł do -órki na "W ołyń był
wyrocznią . w toalecie damskiej... Na wykwin­
tniejsze elegantki w Warszawie, w balowych 
toaletach zasięgały jego mdy. I  to także spe­
cjalność. Zresztą, jakkolwieh był ssamboianem 
moskiewskim, złego wspomnienia po sobie nie 
zostawił.

Komitet moskiewski damBki do zbierani, 
składek dla „ranujch wojowników11, na czele 
które»o ,roi żona Korzeb»ego, w tak. straszliwy 
sposób obdziel _ naa, że po dzief 3. października 
zdołał wydrzeć z naszy uh kieszeni iSs.469 rubli 
i 691/, k op .!... Nie są to bynajmniej dobrowolne 
okładki, lecz najfornialaiejszj przymusowy poda­
tek Władza wojsnowa wyuałt lozporządzenie, 
nakazujące powoływać cywilnych lekarzy do or­
dynowania przy wojskowych szpitalach, które 
zakładają pu całej Kongresówce, f-odłng po wyż 
izego rozporządzenia lekarz taki ma pobierać 
100 mbli miesięcznie, i przeznacza mu się 60 
chorych. Można sobie wyobrazić, jak wojsko nu 
okwwskie jest zdemoralizowane, skoro wyszedł 
najform&lniejszy zakaz dla rannych oficerów i 

I żołnierzy prsebywających w szpitalach warszaw- 
iskich i niewaiszawskich, aoy nic nie mówił’ o 
stanie armji nad Dunajem. Zakaz ten-tak suro­
wo jest pizestrzegany, że już dziś kilkudziesię­
ciu innych oficerów i żołnierzy pociągniętych 
zostało do odpowiedzialności za szerzenie demo 
nbzających wieści... Pomimo jednak tngu zaka­
z i  bjłdat moskiewek’ za kilka kopiejek gnaa 
wszystko, co widział, i tylko oglądsjąs się cbwo - 
oliwie mówi: „cztoby tolko nam lstwo nie uzna­
ło, czto ja prewdn prowozgltazajn, a to, poża 
łnj, w Sybir soszIint“ (aby tylko władza nie do- 
wiedziua się, że ja prawdę głoszę, bo gotowi 
w Sybir wysłać).

Mówią to na pewno, że ezęso kolo; nadwi­
ślańskiej zup-,lnu zamknięta będzie dla pabh< 
czności, i tylko służyć ma do przewożenia woj­
ska i efektów wojskowych.

Pogłoski o transportach brooi dla rewoln- 
cjonisiów, czy tam ninilistów moskiewskich, nie 
sprawdzają się —  natomiast dobrze zwykle po 
informowani upewniają że pożary, jakie się za­
czynają w głvbi tfoąkwy pokazywać, oą rfką 
nihilisU podkradana, i  Aa po lwńcłr w oddalo­
nych guberniach, snują się wielkie baudy zbie­
głych od wojska cnłopów moskiewskich, że pan­
dy te napadają wsie, dwory, a nawet rriastecz 
ka okoliczne, i że nihiliści w tych bandach rej 
wodzą.

Ziemie Polskie.
Na rasadzii; zawartej z rządem aistrjackim 

koncesji o rozdziale dóbr poduchownych, stauo- 
w ą *ych własność byłej krab Wskiej djecezji. za­
mierzona została rprzedaz niektórych majątków 
należących do tejże Mjeceaji w ruku p ryszłym 
Oto naiwmkt majątków przeznaczonych jaż na 
sprzeda? i ocenionych Borzymów, Czernią, I  »- 
romin , Dzierążnia, Gomólin, Jan-czyre, Napiór- 
ków, Piestrzec, Piotrowice , Pobiednik "Wielki, 
iiajtai^, Sadłowice, Sędziowice, Sietadzioe', 
Smoniówice, Smyków, Szyce-Duchowne, W ę­
gierce Panieńskie, Włuszczowice, "Wola Zachar 
jaszowska.

Wiadomośo ta zaczi rpmęta jest z riosi mw- 
kkibgc dziennika Rutskij Mi , który dodaje, że

w ogóle z dóbr skarbowych wpłynie w ciągu ro- 
ku 1878 tytałem opłaty dzierżawnej około 232 
tysięcy rs. Część tej sumy pochodzi z dochodów 
i udziałów ziemi stanowiących własność skarbu 
po Awłaszczeniu włościan, już co.ze sprzedaży 
ich, już tez z wypuszczenia w dzierżawę tak sa­
mych udziałów ziemi jak i wydzierżawiania nie­
których aochoaów, jak prawa ^rzedażj crunhów 
itp, Dzierżawy te wypuszczone będą więcej da­
jącemu na pizeoiąg c^asc do lat 12.

W  korespondenci z Warszawjf pisz4 do 
Ctaeu:

„Zaamionuj^cyiD ,̂ 11 am sytuacji, jedź wiośnie 
to że kifcdy głos rozsądku, umiarkowania, pra 
way nie ma dc sfer rządowych dotąd przystę­
pu, jodooczośnie głc3> namiętności n.u,awiśc:, 
zawiści, głos przesady i upizedzeń nie yozosta 
ją bor wpływu na jogo postępowanie Jłola p. 
4 i  akowj en w—owo jeut może mniej hałaśliwą, 
ale nie mniej znacząca. Wysłanie gwariji na 
pole waisi mogło być spowodowane potrzebą, 
ale nie koniecznością mili tam ą, bo ostatecznie 
można Dyło jeszcze przed gwardją wysłać inne 
pn łk i, a te zastąpić wewnątrz gwardyjskiemi 
ale deklamacje i poduszozania p. Aksakowa i pod 
tym wzglądem skutkowały, jak tei me wątpliwie 
skutkować bęiią co do innych libcrairych w ar- 
mji relorm , które agitator zaleca, mianowicie, 
co do awanse prostych żołnierz) na oficerów. 
Wojskowe z «  gwardja ; .dną tylno przedstawia 
korzyść, żę jest epiej od linji uzbrojoną; ale 
w zamian jej zwykły sposób życia me usposabia 
jąj do twardej i monolnej itampanji w bułgarskim 
klimacie G  wind ja n.swątpliwie wytrzyma od­
ważnie ogień armatni i karabinowy, ale nie wy­
trzyma ani zmęczenia ani fizycznych prywacjj. 
Oficerowie gwardji wyjeżdżali z pewnym zapa­
łam, ale już znaczna ioh izęśo pozostała w szpi­
talach, a wiadomości z i  ięu w  Naddnnajskich 
mówią o opłakanym stanie, w jakim Indzie i 
kudne gwardji rnajdnją się. A le teorja. niwela- 
y j ja i demokratyczna p. Aksakowa górą, i ie- 

zeli gwardja nie zwycięzy, teorja zwyciężyła. 
Tymczasem jaz od pewnego czasn po rlicaci. Mo- 
bkwy i Petersburga śpiewają piosnki treści po­
etycznej, a podobno aie zawsze przychylnej .łz - 
siejazemn porządkowi rzeczy

„W.sferach moskiewskich tutejszych obiegała 
przez Czas jakiś w ieść. że car przepędzi część 
zimy w W arszewie; obecnie nikt, a mniemam, 
że i w głównej gwaterze m owie jeszcz, , gdzie 
władca Moskwj irmować będzie; zapowiadany 
przyjazd cersrzowęj io Bukaresztu dotąd nie 
przyszedł do „kniku. Kajprawdopudobnlej <wsarz 
Aleksarder pozostanie przy armji. Doszła mnie 
wieść, iż n was mówiono o adresie, który ztąd 
miał być wysianym do cari., zapraszając go, aby 
przybył na zimę do W aiszauT M ogę was zape­
wnić , że wieść ta była mylną i że nawet c i , 
którzy mogliby ją popierać, nie uznawali jej po­
trzeby, ani użyteczności, ani stosowności*

„Pogłoski a nawet głośne twierdzenia ze 
strony M oAali o zmianach mających nastąpić 
w królestwie Polskiem po wojnie, nie ustają, po ■ 
wiedziałbym nawet, że są aa porządku iiien - 
nym. Fakta zaś pod bym względem są nieme, 
ja t  dawmei. Z  Petersburga nadchodzą wieści o 
życzliwem usposobienia dla Poiakóu w ks. Dag­
mary. to wszystko tylko dźwięki Dez znosze­
nia na czasie. Jedynie zmiana systemu państwo­
wego mogłaby polepszyć stan rzeczy tutaj; o 
niej zaś nie ma m owy; do niej przecież zmuszo­
ną być może Moskwa nie z zewnątrz, ale aiłą 
praw okońomiczpych a po części i koni, sznością 
wypływającą z prawideł społecznych. Do zmia­
ny systemu trzeba przedewŁzystk.em ludzi, i to 
ładzi serjo, mężów stauu prawdziwych, a nie 
takich, jakimi się okazali dzisiejsi organizato-

H E N R Y K A
priez

ERNESTA DAUDET,
[fYugm tm jt * imiennika M a n .it de B  o i e g * . e r n g  

deputowanego.J

(Ciąg dolsiy.)
Po niedługim erasie siedlipmy wszyscy do 

objada. Henryka usiadła naprzeciw swego ojca, 
a ja między nimi m»przeciw księdza Moja na- 
rzeozona zarzuciła amazoukę " ubrała się w 
biał<i suknię, której stanik osłaniała kamizelka 
breionska. także biała, ozdobiona haftem w ży 
wych kolorach. Złote jej włosy, okalające czoło, 
sjrfywfcłj lalami pą szyję. Badość z mego przy­
bycia odbijała się w jej świetlanym wzroku i 
podnosiła jeszcze ożywienie, uwydatniające jej 
rysy Nigdy nie była piękniejszą, a dusza moja, 
uniesiona rozkosznem marzeniem, łudziła się my 
tlą, 26 ona jest już moją żoną.

Podczas objada pan de Maignelay chciał 
wiedzieć o szczegółach odwiedzin hrabiego Pa­
ryża we Froshdorf. Opowiedziałem mn je, a gdy 
skończyłem, rzekł do mnie:

— Onaałbym wierzyć w szczerość tego mło­
dego kaięcia, a gdy ramiona .Jego M iłości" roz­
warły się na jego przyjęcie , nie mogę mieć już 
nic przeciwko niemu. A le niech się ma na ostro­
żności przed swymi doradcami, bo wtedy żaden 
z jegr czynów nie natchnie mnie ufnością. z.nam 
aż nadto dobrze ich przebiegłość, aby uwierzyć, 
że gdy się me otrzęsie z ich wpływu, pozwolą 
mu dokończyć to patrjotyczne dzieło, przedsię­
wzięte przeciw nim j pomimo nich. Jestem 
tego pewny.

— Mam nadzieję, że przyszłość zawiedzie 
pańskie obawy* -  odpowiedziałem

Pan de Maignelay potrząsnął głową z u- 
smiechem, a potem dodał

—  W idzę ze ufasz pan nadto swoim przyja­
ciołom. Życzyłbym aobie, żeby wypadki przeko­

nały pana, o tak, Armandzie, życzyłbym sobie 
tego z oałego serca.

Po tych słowach nie wróciliśmy jnż na pole 
rozpraw politycznych. Omawialiśmy inne przed 
mioty ze współudziałem księdza. Jego zapatry­
wania co do osób i rzeczy zupełnie się zgadzały 
z zapatrywaniami jego brata. Ultiamontanin i 
rojalista marzy o wszechwładzy kościoła, poda­
jącego pomocną królowi rękę do przeprowadze­
nia rządów despotycznych i samowładnych. Jest 
gotów ponieść męczeństwo w obronie swej wia­
ry, ale i zadać je  drugiemu, narzucając mn swoje 
przekonania. Zasady liberalne są przewrotnością 
w je£>J oczach. 0», co je wyznają, są podłng nie- 
g? heretykami, zasługyjjącemi na srogie nkara- 
we. wytłumaczyłem sobie iuż teraz usposobie­
nie Henryki. Melancholijne niebo, pod którem 
rozwinęła się j i j  inteligencja dla nmieiętnośoi, a 
dnsza dla Wiary, wi poaiała, otaczająca ją przy­
roda; ponure miry, gdzie wzrosła, a nakoniec 
wpływ jej ojca i stryja, dostatecznie tłumaczy 
wychowanie, jakie otrzymała, ńłiędzy tymi dwo­
ma starcami musiały się wcisnąć także ich po­
jęcia w jej umyJ) podzielała ich przesadę w uno 
szeniu się nad sprawą, *1  ̂r̂ rą oddaliby żynie. 
Oni to utrzymywali ją w sferai *i swoich na­
dziei i marzeń. Dała sobą pc wo lowaó aż do 
śmieszności, jak mówi marszałkowa. Gdy zosta­
nie moją żosą, będę miał trudny obowiązek prze­
konać ją o mglistości jej złudzeń i sprowadzić ją 
do warunków życia realnego.

W  zamku Saint GnćnoJć nie przepędzają 
długich wieczorów. O dziesiątej »*'i',a okazał* 
się w Balonie i na dany znal. pr*?* pana de 
Maieneiay słudzy i panowie uklękli szeregiem, 
a ksiądz przeczytał głośno wieczorną modlitwę 
w breiońskiem narzecza. W  kilka minut potem 
każdy był jnż u siebie i cisza zaległa zamek. 
D łig o  juszczr stałem przy otwartem oknie. Noc 
była spokojna i jasna. Sklepienie zasiane bjło 
złotemi gwiazdkami. Morze, ohociaż spokojne, za­
lewało brzegi dtugiemi swemi falami, które roz­
pryskiwały się w pianę z bezustannym szmerem, 
udsrsojąo o skały zatoki d’Audisrne.

14. sierpnia.
Przepędzam najrozkoszniejsze chwile w ży- 

cin. W  tym zamkn odosobnionym od reszty świa­
ta, żyje sam na sam z moją miłością. Niezbędną 
ona mi się już stała i myślę z tęsknotą o go­
dzinie która ją nświęoi. Czuję że nie potrafię 
żyć z dala od Henryki; wyrzec się jej byłoby 
mi niepodobieństwem. Utiació ją, to boleść naj­
wyższa, któraby zgon mój przyspieszyła.

Uudzień prawie jeździmy konno oboje i prze­
biegamy wspólnie ogromne przesti zenie. Co za 
nrck w tych wycieczkach, gdzie Henryka roz­
wija cale bogactwo sweJ dnszy przedemną. Go­
dną jest najwyższego uwielbienia, a pod osłoną 
jej piękność5 i nieporównanego wdzięku bije czy­
ste i bohaterskie serce ukrywające w sobie skarby 
miłości, któremi obsypuje mnie czasem w niewin­
nej nieświadomości, oczekując chwili połączenia 
się ze mną. Kochać, jest to takie szczęście, że 
tylko ci, co go doświadczali, mogą powiedzieć, 
że źy ń , ale być kochanym, jest to nieporównane 
dobro, nieskończona rozkosz, po nad którą nie 
ma nic piękniejszego, nic milszego. Henryka 
mnie kocha, widzę to i jzuję. Namiętność po­
chłaniająca mnie, udzidiła się tej dziewiczej na­
turze, przeniknęła i opanowała ją. Oddaje bię 
cała uniesieniom tego uczucia, mającegc r -dło 
swoje w wzniosłem, eteiyoznem ! świętem upi 
jeniu, lecz nie wyklucza mimo to zt awego obrę­
bu rozrywek, czam dowodzi, że jest prawdziwi 
kobietą. Gdy podczas naszych wycieczki p 'ikno 
Henryki nadto długo uobecniała się oczom n* <.m, 
gdy karmiibm się dluaro jej uśmiechem i dosko­
nałością jej wdzięków, gdy podziwiałem jej gięt­
kie i sunę kształty na koniu i te cudne włosy 
o płowych cieniach; gdy lówiłem sobie, ze te 
skarby wszystkie moją będą własnością, i że dość 
jednego słowa i iednego mego spojrzenia, a serce 
cadnej tej i szlachetnej istoty zadrży i zabije, 
wtedy czar tyci powabów opanowuje mnie. W te ­
dy, gdybym się nie wstrzymywał i daT się po­
wodować wzburzonej we mnie gwałtowności, po­
chwyciłbym tę ubóstwianą w moje ramiona i 
okryłbym ją ognistymi potałnnkami. Leoz po­
mimo tych ssaloByoh w msm wnętrzu porywów,

muszę ją szanować, nak< zhję mi to jej majestat. 
Pożądam ją, a boję się dotknąć fałdów jej sukni, 
gdy rączka jej obejmie dłoń moją, dizę jak liśc. 
Żyjąc wciąż obok niej, upaja mnie jej piękność, 
a więcej jaszcze jej pragnienia, 1 tórem bezwie­
dnie ulega, a ukrywając się pod tarczą jej nie­
winności, chronią ją od niebezpieczeństwa, i wszel­
kich niegodnych jej myśli.

Dziś rano po wysłuchaniu mszy, odprawia­
nej ccdzieć przei kfciędz- de Maignelay, ledwie 
świt wyjechaliśmy konno. Ułożyliśmy się zwidzić 
stare probostwo de Notre-Dame de B.oscndoa, 
położone w gminie de Point-croiz i zatrzymać 
się z powrotem w wiosce Leseoff gdzie Henry­
ka chciała odwidzió ubogą rodzinę, którą wspo­
maga. Słońce wzniosło aię na niebie wolnem 
od chmnrld. Ocean całą noc bm llw y , uspokoił 
się ze świtem Bał wary unosiły lekko na swo­
ich ramionach rybackie ładzie _ kn Qnessant. 
świeży wiatr mnskbł wiei chołki firzi iw i zano­
sił aż do nas ozywczy chłód fal. Milczeliśmy 
aż do probostwa, a s widzi wszy starożytną kol- 
legjatę i wysoką iei wieżę, panującą nad całem 
Oornouaille, zwróciliśmy się do Leseoff. Unie­
siony potęznem wzruszeniem rozpiera’ aoem mi 
piersi, zawołałem: ^

—  Jak szczelin  jesteśmy, droua Henryko, 
ileż to rozkoszy daje twoja miłość 1

rzekta‘°̂ rZa â mni® powłóczysto i od-

Prośmy nieba, żebT to szczęście było za­
wsze naszym udziałem.

— Co mówisz! Ozy grozi nam jaki* niebez­
pieczeństwo?

—  Nie, mói Armand.’de, nie; lecz od czasu 
jak się kochamy, tak pięknem jest moje jycie, 
żt trudno mi uwierzyć ozy to rzeczywistość. 
Ogrom mego szozęścia przestrasza mnie, a sfery, 
do których miłość mnie twoja poJąga, są tak

{Urocze, że możliwość przebywania w nich za­
wsze zdaje mi *ię niepodobną.

— To zwykły los takiej miłośni jak naaza. 
j stwarzać sobie ota.w> i troski. I  ja  ich doświad- 
1 esałem, lees jak tylko mnie zaesjmają prześla­

dować, staram się je  oddalać. I  ty tak powinnaś 
robić, Henryko.

Me odpowiedziała mi natychmiast.; po kil­
ka chwilach wypłynęły z jej ust te siowa:

—  A c h , to dla tego, że tak cię kocham 
Armandzie, nie chcę przypuszczać myśli, że 
mógłby nadejść dzień, Kie dyby mi cię wydarto. 
Bóg ml to wyznanie w ybaczj: leci rie umiała­
bym być silną i poddać s ię , gdy oy mi ciebie 
zabrakło. Nieszczęście to ,"ustałoby mnie bez 
bronną, bez odwagi i zaczęłabym wątpić o do­
broci Boga.

Przystąpiłem do n ie j, niezdolny słowa od 
wzruszenia przemówić. Bęce nasze splotły się 
w uściśl u gorącym. Gdj nareszcie uspokoiłem 
się trochę, przemówiłem do n iej:

— Obawy, które nas wśrćd naszego szczę­
ścia śoigają, są wynikiem opóźnienia naszego 
małżeństwa przez twojego ojca.

— Niestety! Armandzie, odparła Henryka, 
ja tak samo jak ty rrerpię & powodu tego opó­
źnienia; chciai ibym jnż raz mój przyjacielu, na­
zywać się twoją żoną, a jeauaL nie możemy się 
tej zwłoce sprzeciwić. W iem , że choćbym nie 
wyjawiła c. powodów skłaniających n<u do tego, 
nie Sia: ałbvś się je poznać, lecz nie chcę cię 
trapić dłużej, zachowując tajemnicę. Gdy mój 
ojciec, zazdrosny o moje szczęście, ustąpił moim 
prosi om. i przyrzekł ci moją rękę, nie miał zu­
pełnej wolności rorporzq dzania mą.

—  Jakto, przyrzekł ją  innemu ?
7J3 Tak baron )wr de B ieu i, swemu najser­

deczniejszemu przyjacielowi, którego syn, dz: Jny 
marynarz, obecnie stacjonuje w Indjach. Miałam 
dzibsiąó rnt, kiedy ta nmowa bez mojei wiedzy 
miała miejsoe. Zadedwin znałam pana Horacego 
de E ie u i , starszego kilkoma laty odemrne, a 
ponieważ za młodzi byliśmy oboje, aby serc na­
szych zapytać, ojcowie między sobą ułożyli ten 
projekt, rodząc się tylko swej przyjaźni i wzaje­
mnej przychylności.

— Ależ w takim razie p de Bieuz może 
upomnieć się o swoje prawa!

—  (Jzekaj, mój przyjacielu — w dwudziestym 
roku ojciec mój uwiadomił mnie o tem. Do
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rewie irjoskowi i cywilni inb dyplomaci moskiew­
scy na Wschodzie: otóż innych, jak  powiedzia­
łem vl m a, l ib  te j utezniiui są Mią-lzy W zm i. 
k tóiiy  zwiastowaóby mogli lepszą, zgodniejszą 
z roz imem przyszłość , wyni.euiają w p;bi wszyu» 
rzędzie hr. Sziw ałow a, poau w Londynu. Mąż 
to światły, prawy', nie ale gający uprzedzeniom, 
który zawsze potępiał system obecny w Polsce 
i z Polakami, który, i to rzec* ayważniejsza, 
przedstawia zasadę, bo decentralizację, jako 
przeciwstawienie akcji absorpcji i ulOj/ji Lege 
monji. Urodzony z Polki i nie tający, iż nie po­
chwala polityki ks, Ozerkawskicgo względem 
Polaków, a pemimo tego, nigdy posądzanym nie 
był o polonista. Przyisoie do wiaazy hr. S/uwa- 
łowa, byfODy oznaką zwrotu w ogólnym systemie 
państwowym, ale rzecz ta dotąd jeżeli nie .jest 
niemożliwa, to przecież nieprawdopodobna*.

Przegląd polityczny
—  Ze wszystnich stron potwierdza się dziś 

podana przez nac wiadomość, iż zamiarem Au- 
glji tyło nakłonić Portę do wzięci i  inicjatywy 
w układach pokojowych Pian ten przypisują spc 
cjalnie Layardowi. Ażeby zaś usunąć na bek 
kwestję przeprowadzenia retoi o, rząd angielski 
oświadczył się z gotowością podjęcia się poi tym 
względem poręczenia- Być moża, i\ tym sposo­
bem gabinet St. James chciał zbadać jak daleko 
sięga u mocarstw zam-łowanie pokuj d; lOzpocz^ 
bowiem robotę od wysondowania nietylko o piny 
Poi ty, ale i europejskicL gabinetów. Otóż zdaje 
cię, će condowanie to nie wypadło pomyślnie dla 
zamiarów angielskich, jrzyn^m nig pad w ^ lę - 
dem owych gabinetów. Według wiadomości z Ber­
lina pomysł angielski nie raaiazł napr*' i h
n rządu niemieckiego, który nie upatruje w jego 
■r. rzec żywi sinienia środka mogącego doprowadzić 
do pokoju. Że zas A nglja sama me wda się w 
żadną akcję pokojową, to niejednokrotnie już 
wypowiadali jej mężowie stanu. Tak w.ęc pian 
Layarda upadł. Teraz wy>asnia się o jakiej to 
niespodziance napomknął Northcote. Niespodzian­
ką miał być ów projekt i zawiódł, Robiąc uwagi 
nad tym planem Layarda Journal dc. Dlbats 
słusznie twierdzi, że zamierzona przez Anglję 
wspólna akcja mocai sl w w sprawie med.o^ji zna 
czylaby tyie co wywieranie nacisku na Moskwę, 
a zatem nie esiągnęłooy swego celu. / iatwo po­
jąć, że wśród takich okoliczność. v. Konstanty 
"  opolu rozpowszechnia się przekonanie, j i  Porta 
większe odniesie korzyści z bezpośredniego po­
rozumienia się z Moskwą aniżeli z medjnoj' eu 
ropejskiej.

—  W edług wiadomości otrzymanych z Bel­
gradu przez Polit. (lorr. obawy ostrogo dyploma­
tycznego wystąpienia ze strony Borty rozwiały 
się. Natomiast za możebne poczytują wy; łanie 
do Belgradu tureckiego komisarza i zajmują 
się kwcctją, jak wypadnie aachuWAÓ się w takim 
razie.

—  W iele mówią w Konstantynopolu w prze­
niesieniu się Midhata do Neapolu, wnioskując 
ztąd, iż powierzoną mu tę  Izie prezydentura w 
parlamencie tureckim. W  Konstantynopolu roz­
poczęły się już przygotowania do wy boro * .

_  "We .Francji, po wyborach, stronnictwa 
obrachowują sie z siłami, obliczają sti aty i zy­
ski i obmyślają piany na przyszłość. Retultai 
wyborów z wyjątkiem kolonj jaw ostatecznie 
następujący : 201 konserwatystów i 314 repuLli 
kanów, w 14 miejscach przyj Izie do powtórnego 
głosowania. W edług dziennika Temp» cyfry te 
wypadają nieco inaczej, a m in o  wicie na 616 
mandatów 317 otrzymali rtpuł hkan.c, 93 oona- 
partyści, 46 monarchiści 44 legitymiści i 11 
orleaniśoi. Godnem uwati iwt, iż zwycięzcy re­
publikanie podają poniekąd rękę do porozumie­
nia M ao-M Jionow i; tak przyną/omiej wnosić 
można z organu GUmbetty Ućpubl. Frang. Coraz 
też częściej poczynają mówić o ministerstwie 
Dufaire i Ducleic.

—  ż e  me wszytkim Moskałom ostatecznie 
pozaw.a-ały się głowy i ze trafiają się między 
nimi politycy, tt-seźwu zapatrujący się na tera­
źniejszą wojuę, dowód na to ziuidujemy w B r- 
ttu ych Wzedomottiach W  dzienniku tym Pol-tika , 
odpowiadając ua artykuł Siworin* — w którym 
powiedziane by ło , że jedni wysoko poduoszągło­
w ę, a drudzy ją zwiesili; wysoko podnoszą ci, 
którzy byh przeciwni w )jn .e, zwiesili zaś c i , 
Którzy byli za niąJ - tak się wyraża:

.W szyscy my teraz chodzimy ze zwieszo- 
aemi głowam i, tak ci którzy byli za wojną,

chwili ujrzenia cię. Armandzie, nie znałam mdo 
ści, bałam się je\ Zdawało mi się, że po zamo 
im klasztorem nie ma szczęścia. Odpowiedziałam 
ojcu, że znajdzie we mnie posłuszna córkę, ale 
czując się przez mego kochaną, jestem pewną, 
że gdy nie lędę mogła pokochać pana de Rieux, 
me zechce narzucie m: małżeństwa, przec.wntgo 
mej woli.

Ojciec obiecał nie przymuszać mnie. W  
działam pana de Ri Jux i postanowił im nie być 
nigdy jego żoną. Lecz on miasto uledz temu, 
powołuje się na otrzymane od mego cjea słowo, 
nie w celu domagania się praw swoi’ u ale aby 
otrzymać trzechletnią zwłokę. Spodziewał się 
w tym czasie awansować i wsławić imię swoją 
walecznością, a tem samem stać się mnie go­
dnym. Nie śmiałam mu tego odmówić, lecz m a- 
łam zamiar nigdy nie wyjść za mąż i wstąpić 
do klasztoru gdyby ojciec m/d umaił w tym 
czasie. Pan de Rieux od tej chwili urósł na bo­
hatera. W  wojnie dosłużył się wysokiego sto 
pnia; podziwiałam go, alera go pokochać nie 
mogła, wiesz dlaczego Armandzie. Jednak uie 
jestem jetzeze zupełnie wolną, ponieważ udzie­
lona mu przezemnie zwłoka trwa jeszcze do Igo 
paźlziern ika. Tego dnia będę rwolą żoną.

Zwierzenie to było jeszcze jednym dowo 
dem miłości Henryki. Lubowałem się myślą, że 
ja jestem jej pierwszą i ostatnią miłością, lecz 
nie przypuszczałem, że Oua jest je*zcze przez 
kogo inuego kochaną. Tymczasem udkryw&r ry­
wala; osa zrobi to co przyrzeka, lecz jeśli o i  
ją k»cha — a jakżeż uie miałby jej kochać, 
czekając na nią tak długo —  czy przyjmie z u 
legtością wydany przez nią wyrok na sieme ? 
Czy nie zechce mi jej wydrzeć ? Czyż będę zmu 
szeny walczyć o moie dobro? Wystrzegałem 
się podzielić z nią moje obawy, podziękowałem 
jej tylko za zaufanie, lecz gorzkie mną owładnęło 
uczucie. Mojemu szczęściu, Łtóre sądziłem wol­
ne od wszelkich pocisków, groziło nieszczęście I 
Cóż mnie to jednak wszystko obchodzi, Hem yka 
jest moją, Nie pozwolę sobie wvdrzeo skarbu 
przezemnie zdobytego. (C. d a.)
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jas i c i ,  którzy byli przeciw niej. Ci ostatni 
zwiesili ją  jeszcze niżej, ponieważ stosuack ich 
do wojny był głębszy i poważniejszy i nigdy oni 
nie robili narodowej klęski przedmiotem szarla- 
tanerji i-wyzyskiwania.,.. Bezpodstawnie twier­
dzisz pau, panie Suw ori*, iż byliśmy p.zeciw 
wojnie dlatego, żeśmy przewidzieli dzisiejszy 
stan opalany  Mniej przewidywaliśmy go ani­
żeli pan; owszem wierzyliśmy szczerzej aniżeli 
wy, że zwycięstwo ua^ze jest niewątpliwe, że 
dunajska kampanja będzie tylko tryumfalnym 
marszem woj3k naszych od granicy aż do muró ? 
Konstantynopola. A le przewi ly «ranie to, bynaj­
mniej me zaostrzyło nam wouiwniczego apetytu 
ponieważ nfi&o byliśmy j *M>Kouaiii t e  wojen­
ne nasze powodzenia na półwyspie Bałkańskim 
choćby uajffięusze, nigdy jednak nie doprowadzą 
do jakichkolwiek pozytywnych rezultatów. Tur­
cja nie jest państwem bamoistnem i to Łub ow o 
pojmowanie , takie lub inne rozwiązanie KWv.stji 
wschodniej, wcale nie zależy od i*ądu tureckie­
go. Turcja jest to dyplomatyczna kombinacja, o 
&łiwo, które na nieszczęście* w ugoiuym łańcu 
chu europejckiej róv nowag) dotąd poczytywane 
jest za niezbędne. Z tąa też Turcja do Ląd będzie 
popieraną , dopóki nie zostanie wynaiezionąinna 
ketoinacja, lepiej odpowiadająca interesowi ea 
rop-jLkifcmu, aniżeli .eraźnrejsza. Belgja np. jest 
ie L u e  słsbeza od Taicjr i zawojowanie jej by 
łoty baidzo łatwem dla któregokolwiek z pier- 
wcz-orzęduych państw europejskich , a jednak za 
dne na podobny kros się uie „dwazy. Zapatru­
jąc się z tago stanowiska, żadną miarą nic mo­
gliśmy wystawić 30bie — i dotąd nio możemy -  
w czern właściwie zawierały się owe cele dla 
Których osiągnięcia zdecydowaliśmy się na woj 
n ę , narażając się wywołać przeciw sobie euro­
pejską kujlicję

,P izy  wypowiedzeniu Wjjny mogliśmy mieo 
na eelu: 1) Pozyskanie jakb hkolwiek matorjal- 
nych korzyści w lodz^jt opauowaiiia Dcrdantlów, 
Aimeuji i t, d ; 2) PolepaZcme położenia chrze 
ścjaniki h prowiacyj w Turcji w firmie zapo 
bieżenia tam wzhurzeuiom i rozruch im ; 3) Ideę 
pansiawutycznego zjednoczenia. Osiągnięcie pier­
wszego celu wydawało się n.»m tieodp wiedniem 
ofiarom, jak:ch to wymagać będzie. Drugi cel 
wydawał się nam nadzwyczaj sympatyczny m, 
ale osiągnięcie jego nie zależało od samej Mo­
skwy i jej zwycięstw Co zaś dû  słowian kiej 
jedności, owego rozgłośnego panslawizmu, to*w wa­
śnie w imieniu patrjotyeznego uczucia., w iuiieniii 
miłości ojczyzny, których uie potrzebujemy uczyo 
się od p ouwoi.ua, z całą niszą eaergją odrzu 
ciliśmy go. Złośliwy czarnoksiężnik z miasta 
Moskwy, gdzieś za piecem w paioksyzmie ±uZ- 
lauia się żółci i oourzeuia na iu Izkośc wynalazł 
owo wszechsłowuńst wo i nam podstawił tę pu­
szkę Pandory. „Macie tu prezencik, “ powiedział, 
„jest was wielu, ziemi s iu  macie, w domu je­
steście niedostępni i nikt wam za złe nie weź 
mie tego co zrobicie; a tymczasem roziyjcie się, 
więc raźcie na słowiańikie granice —  .am jad- 
m'*r wasz odpłynie/ I  prusaie pobrzeże (pjino- 
rze; jest słowi ińskie i w fczlązkn (Birt. W *d- 
iLzą S z 1 o n h k, chociaż właściwie po moskiew­

ska nazywa sie ta d i l e z j a )  są Słowianie, nad 
Eloą I Labą) są Słowianie i Czechy Morawy 
i Bośnja i Bułgarja -  wazy^tko 3łowianie opoi 
skońr.zy się na tern, iż koniec nom ów-Ibo Niem­
cy Słowian zgbimanizują alb) Słowianie Niem­
ców maszą zmoskwwió. Na tę myśl panslawisty- 
cznej jedności, my, otwarcie mówiąc, zgodzie się 
nio możemy, pomimo wielKich autoryo i im Jo 
miakowa, Pogodina,, KatLowa, Aksakowa i wszyst­

kich  innycn. Z a  n a j s z c z ę ś l i w s z y  r e z u l ­
t a t  t e r a ź n i e j s z e j  w o j n y  u z n a m y  tb, 
g d y  p a n s l a w  izm,  k t ó r y  r o b i  n a s  s t r a ­
s z y d ł e m  E u r o p y ,  a d la  nas  s a m y c h  j e s t  
w i e c z n ą  p r z y c z y n ą  n i e m o c y  i s ł aboś c i ,  
z o s t a n i a  * k o r z e n i e m  w y r w a n y  z na­
s z e g o  s p o ł e c z e ń s t w a /

W  o j  n a .
Po urzędowym biuletynie moskiewskim z 

dnia wczorajszego, o rozbiciu Uukiara paczy 
pod Karsem. me nadeszły żadne dalsze tele­
gramy, ani ze Stambułu, ani z Petersburga. Żo 
Stambuł milczy, wcale na a to nie dziwi, gdvi  
■lo klgsai mo zyykł się uikt natychmiast przy­
znawać; ale dla czego milczy Petersburg bl ż- 
szych szczegółów nie rozgłasza? Miałożby to 
znaczyć, że zwycięstwo uifc było tak wielkie i 
ogólne, jak o tein w pierwszej cuwiii doniesiono ? 
W każdym atoli razie nie da się zaprzeczyć, że 
Muktar w .-zeczy samej został pobity.

Po walkach stoczonych miraży 2im a 5tvm 
tm., Muktar, którego armja liczyła przedtem
36.000 ludzi, utraciwszy w krwawych zapasach 
około 6.000 żołnierzy, nie miał już więcej jak 
25.000, ponieważ lależy także odl eżeć mirode 
rów, których każda armja ma do.syć, po większej 
bitwie. Podczas gdy Mukta-  ̂ nie mógł rychło 
spodziewać s>ę posiłków, Mcskale, któizy na 
początku brn. zebrali do 60.0uo żołnierzy, ścią­
gali jeszcze posiłki ze Woztch stron, i w dniu 
16. bu. uderzyli aa Turk a „  aile przy najmniej 
podwólm j. M ukur uległ ttj przemocy Jak wiel­
ką była luęska wodza turees igu, cuduo jeszcze 
orzec, gdy z biuletynowi moskiewskiemu uie mo­
żna w zupełności zaufać; wszelako choćby ta 
klęska była największą, m? u'oZna ł^zcze po- 
wieazieć, aby kampanja azjatycka była dla Tar 
ko w ostatecznie przegraną, ,,

Mosuale sami przyznają, że częso wojskfu 
reckich poddała się, draga zaś wraz z L^k a- 
rem cofnęła się do Kursu. Wiadomo, ife Kavs 
jest twierdzą tak silną, iż k i l k o m  lesięczne o idę 
zenie spokojnie może przetrwać, zwłasz ;za gdj 
dziś, otrzymawszy ezę8ć armji M uktar'. ma za­
łogę uieró waie silniejszą mz na początku tog)- 
roeznei kampauji. Moskale przystąpią zatem do 
obiegania Kai=a, Muktar zaś sam. cofnąwszy 
się prawdopodobnie do Erzn-um, będzie żh'"'. n 
formował niwą armję. Pon.ewaz wątpić należy, 
aby przed wiosną Kars upadł, przeto na wiosnę 
zobaczymy -drugą armję, spie uąeą ua odsiecz 
oblęgaaej twierdzy. Tuicy Mozyu juz dowody, 
że umiejąc z niczego noś stwarzać, umieją sta 
wiać armje tam, gdzie się ich n kt me spo- 
dziewa.

Reasumując wszystko, przychodzimy do prze 
konania, ze kampania azjatycka *aajduie się dziś 
w tem samem stadjum, w jaku m ją widzieliśmy 
»a poezątka roku bie/ąoego. Nie jtsr u, oyuaj- 
mniej oKót dla. Turcji pomyślny, ale w ,adn,m  
razie nie jest on tak»e rozpaczliwy. Zuna, k tó 
m  ua górach Armenji r o z p o r a  się juz u . ao- 
błff p ow ^ n y p a  MMkwg W 4alpąy« pochodzie,

DZIENNIK POLSKI

Turcji zaś pomoże zająć się zebraniem si-' no­
wych.

r  lit. Corresp., organ, jak wiadomo, ;iółu- 
rzęlowy i od początku kampanji deklarujący się 
zamsze po stronie moskiewskiej, umieścił temi 
dnianu w oWoich łomaeh sensacyjną wiadomość, 
Która, choć bynajmniej nie leży w dziedzinie 
rzeczy uięrapżliwycri, jednak dla swojej rtonio- 
słości niezmiernej, w razie urzeczywistnienia się 
jej i oryginalności niepośledniej, powinna być 
przyimowauą na razie jeno z zastrzeżeniem. Oto 
Sulejmaa nie myśli wcaie atakować T.mowę, 
Bielę lub linję moskiewską nad Jantrą. ale na­
mierza z całą silą rzucić sie z Ruzgiaoii no 
Turtukaju lab Silistifi. tam przejść przez Du 
naj, i pod Oltemcą lub Kalaraszi zająi^silne 
stanowisko Operacja taka zmieniłahy oczywiście 
jednym zamachem caie położenie ua europejskiej 
widowni wojennej; atoli ze względu ua nieodzo­
wną przy tcgi, rodza,u manewrze Szybkość w 
wykonaniu, która ^znowu prawie niepodobną 3ię 
wydaje w obecnźj purze jesiennej, wątpić po­
trzeba o powodzeniu się takiego zamiaru, jeżeli 
on rzeczywiście powstał dziś w głowie Sulej- 
mana. Jenerał ten dowiOdł jdż w ciągu zeszło- 
i ocznej i b*eżąeej kampanji, że hazardować u 
mie, być zatem łatwo może, że mimo wszystkie 
truduośei poiąc*one z podoouą wyprawą, on ją 
pizedaięwcźmio szczęśliwie. Nawiasem dodamy 
tu jejzeze, co zresztą czytelnicy naci przypomną 
sobm, że o plan ten, który Fol. Corr. aziś wi 
dzieć chce w głowie śulepnana, dawno temu już 
posądzaliśmy poprzedniego serdara Mehemeta. 
Fol. Corr. *prawiła podoono tą viaaomoscią o- 
gromną seuzaoję w #aoskiew»kich koiaoh wojsko­
wych, co Samo już dowodzi ni^mał j  jej wagi » 
znaozeuia.

Pod Plowuą zmieniła się (tauże według JM 
Corr.) lytuaeja o tyle, że Moskale zaczynają na 
śladowao Knmunó^, i starają się przekopami 
ŁbJizyó do szłiLów  tureckich. Opró;z tego od 
czasu przybycia Todtlebena zaczynają zwracać 
uwagę na jtilua większych szańców ua polu 
dniowym wschodzie Plewny. Oczekują' jeno 
t  zięcia wielkiej reauty grywickiej przez Rumu­
nów, aby potem zaraz przystąpię do Ogólnych 
roDót obhjżiiiczych. Tymczasem kordon mookiew 
ski na tyłach Picway został wzmocniony. K s 
Karol chciał podobno w Tehs umieścić o idziai
15.000 na stafiuwisku silnio oszańcowtnem, sby 
w ten sposób zrobić rfilny klin między Pley/ną 
a Orhanie, zkąa Osmanowi przychodzą rogular- 
nie posiłki. Atoli pr pozycja me utrzymała s ę; 
natńimiast zaś dodano Kryło wowi kil ta oataljo 
nów strzeleckich i bateryj konnych.

Ruiruai i Moskale nadzwyczaj duże ucier 
pieli w bieżącym m esiącu z powodu ciągłych 
słot Korespondenci z obu obozów nie mogą mę 
u^uskarżać ua ihłody i deszcze jesienne, które 
znieść stokro-' jest, trndnicj, jak wytrwać w o- 
gniu karabinowym. Tu jedna chwila, jedna go­
dzina, zresztą zapał ogarniający e zł owi ka wśród 
boju — tam cierpienie bez końca. Można sobie 
wyobrazić co się dzitje z żołnierzem zmuszonym 
stać n-eruchoniie nie już jeaną godzinę, lecz K il­
k a  z rzędu, w biocie po kolana , wś .ód dnia 
dżdżystego » jeszcze goiszej nocy. Przemokły 
do nitki, zziębnięty i głodny częstokroć, wraca 
nareszcie z przekopó w do obozu, ale i tam me 
lepiej, bo woda wszystko zaiała, wiatr pozrywał 
namioty i daoiiy z ziemianek, ani się osuszyć, aui 
się ogizaó. Na uwagę zasługuje pr/ytem, że we­
dług uoniesień koresponnentć w , zohiierz rumnń- 
ski acz młody i niedoświadczony, lepitj znosi 
obozową n«jćzę od moskiewskiego; mmuńskie 
szpitale prawie są ptsie, gdy tymczasem mo- 
akiewskie zawalone chorymi.

O ewentualnem zimowania wojsk moskie­
wskich w Bułgśrji korespondent Golom z G-ór- 
nego iSludma 3 października tak się wyraża: 
„Gdzie będziemy zimować, czy tu w Bułgarii, 
Rumunji. iu d  u siebie w domu V —  oto pytanie, 
zajmujące wszystkich. KWcStja przezimowania, 
o ile vriem, nie raz już była braną, na uwagę, 
carewicz, dowodzący mszczuckitm lewem skrzy 
diem, przyjeżdżał tu niedawno umyślnie w tej 
sprawił Mogę Wam donieść z najlepszego źró­
dła, iz kwn-t/a t i l.jstątĄ załatwioną w zasadzi-^ 
postauowiono, ze arm a nasza przebędtjo Zimę 
w B ułgarji, de gdzie mianowicie ? zależeć to 
będzie od okoliczności, w jakich się aimja znaj 
dzie skutkiem spodziewanych bi . ew,  mających 
być stoczoneui nim nadejdzie zima, trzeba bo­
wiem wiedzieć, że wedtag upewnien Bułgarów, 
możni jeszcze spodziewać się pogody, bez któ­
rej ani myśleć o działaniach w polu. To tylko 
pewna, że postanowiono couts que coute utrzy. 
mać dwie zdobycze kampauji tegorocznej, t. j. 
przeprawo przez Dunaj i Ty ino w g, jeśli tylko ua 
to prozw îą przygotowujące się wypadki.

Dalej korespondent opisawszy środki przr-d 
sięwzięte dla zapewnienia komunikacji przez 
Dunaj, przez mające się wyl >udowae szańce przed 
mostowe, tak dalej mówi: ,,'i‘yrnowy my nie opu 
senny dobrowolnie, a zmusić nas do tego nie 
bardzo łatwa. U trzymanie Tymo wy spowedowa- 
nem zostaio względami natury czysto polityczni j, 
tj wrażeniem, jakie^oby doznała ludność bułgar 
ska, widząc nas opas/czającyi h przed Turkiem 
stolicę bułgarską. Ze względu na strategiczne 
widoki przyszł y kampanji, Tyrnowa ta» nam po­
trzebna jak śnieg zeszłoroczny. Jeżeli ziu-a po 
kryje swym całunem nasze wojuko na tyi h sa 
myc-li mieje. acL, na których ***łś moimy, to u 
trzymanie Tyraowy we władaniu naszt-.u prze i 
stawia, nieco mniejsze medogouuości dla nas, juk 
utrzymanie Plewny ula Tnrków. M.y będziemy 
ciągle starać się przerwać komanikacje Osmati, 
a Turcy również będą ciągle czynie z nim; toż 
uan*o pod Tyrnową Ta ty lko zachodz, różnica, 
że w całą g wszelkiego prawd ipodobieństwa jene­
rał Deoiontowfrrz gubernator LrUowrki, przez nas 
ustanowiony, spotka zimą w Tymowie, gay tym 
czasem Osman zmuszony będzie zapu\vnB u9tąpić 
z Pkwny przed zimą Gnociaźbyśmy gft K p jB. 
wny nie wyparli, sam odejdzie,, Szaleństwem by 
łoby cheieó utrzymać Piewnę ko^żiem tysiąca 
onar. gdy Plewna nie przedstawia żaunej v"ażuu 
ści pod wz&lęuem btrategicznym dla Turków. 
Piewna i jej dzielny garnizon oddał /aż usłagę 
ojczyźnie swej Turcji, jaką tylko oddat w stanie 
był, ale dalej sią trzymać w Plewnib nie byłoby 
żadnego sensu Należy się spodziewać, ze Ooman 
dubro, olnie się cofnie w głąb kraiu na miejsce 
bezpieczniejsze, to jest na takie, które nie tyle 
jest narażouem na odcięcie co Plewna W  ną- 
szym obozie wielu się spodziewi., że pięknego 
polanku Osman tak samo cofuie się dobrowolnie
z okd Wid a, kle tb AOżyai aisiawnu Mufiapiót

A li z. nad Czarnego Lomu. Mogą zajść zresztą 
wypaiki, w skutek których wzajemne pozycje 
na obu skrzydłach przybiorą całkiem inną fiijo- 
itomje od dotyi hczawwej.. “

^.ot/chęzas: nie nadeszła cała; 
Brygada celnych strzejców ^wardji przybyła uaj-i 
wcześniej (16. września), mąjąc na usługi kolej 
zelaz.ią, lecz inne części zmuszone isć piechotą, 
daleko w tyle zostały. Tak uaprzykład 2 dywi­
zje. gwarad stanie na miejscu zaiedwie 16. paź­
dziernika. "Wszyccy oficerowie gwardji bez wy- 
iątku gorżko się żalą n<, Rumunów za ich bras 
ku nam sympatji i gościnności a szczególnie na 
zdzierstwa dokonywane na nas. Za kaftanik, 
kosztujący zwykle l 1̂  do dwóch rnbli najdrożej 
kazą sobie płacić po 26 rubli1 za tuzin ciepłych 
skarpetek od 18 do 23 rubli ! Dajmy sobie na 
to, że dzieje siąi to zgodnie z przysłowiem „czas 
plaii, czas traci" ale cóż powiecie, że i librę 
papieru listowego każą sobie płacić od ao 
dwócn rubli 1... Umieją* ci Rumuai zdzierać go­
rzej żydów ! “

Z  innej korespondencji Golosu, a miauow; 
cie z Tyrnowy 30. września, o posiadanie któ­
rej to Tyrnowy tak bardzo idzio Moskalom, by 
nie utracić do reszty uroku. w oczach Bułgarów, 
dowiadujemy się, że Moskwa zawsze ta sama 
że zawsze u niej pop z kropidłem postępuje za 
arm ją „Dzisiaj dnia 30. września, powiada ko­
respondent, całe miasto od~azu było na nogach. 
Wielka uroczystość, jedyna w swoim rddzSjn 
Około 8 Turków dnia tego miało przyjąć pra­
wosławie. Pospieszyłem da cerkwi. Obrządku 
dopełnił, uzyskawszy wprzód ua to pozwolenie 
od guoernatora Dementowicza, mi.jscowy archi 
mandryta Stefan, który nawiasem mówiąc, jak 
w elu innych popów bułgarskich, już tem się 
różni dostatecznie od naszych moskiewskich po 
pów, że gotów, w razie pótrzoby, sam stanąć z 
karabinem w ręitu na czele powstańców Mięazy 
chrzczonemi byiy kobiety i mężczyźni; czworo 
było dorosłych, ezworu małoletnich, wszyscy po 
cbodzid z pobliski, j  wsi Nowosieło, gdzie lu­
dność mi szana, i wszyscy ty  cd dawno, przyjęli 
prawosławie, gdyby nie barbarzyństwo iząda tu- 
recKiego, dozwalającego przechodzić cnrześcia 
nom na islamizm, a karzącego surowo każdego 
mahometanina chcącego zosuaó prs wosiownym, 
jakby zbója jakiego (me inaczej jotąd postępuje 
rząd carski w Polsce, mógłby dodać kure..pm- 
dent, ale Lie uczynu ttgo. Rząd turecki przy­
najmniej nigdy nie rozstrzeliwał katolików aa 
to, że nie dicjfli ainieuiio wiary swych ojców 
Prz. Dz. P )  Rodzicami chrzestnymi byli: tu 
tejsry gUDeraator przez nas ustanówiony, jene 
rał DemoatuWicz, tutejszy policmejSter m. Tyruo 
wy, Suchomlinow, a dalej liałgar/.y i Bułgarki. 
Między wj chrzczonemi ZHaidńje się siedoinasto 
lei ma Olga, Tnrczynka, istna Krasawica! Wojna 
obecna pizyniesie dla Turcj ten skntek dobro- 
łynuy, że odtąd rząd turecki zueoze się zape­

wne swego larbarżjńskiego zwyczaju aietolero- 
wauia innych wyznań. „ 'We ma wątpliwości, 'że 
po oderwania B  iłgarji od Turcji, znajdujący się 
w Bolg irji, Turcy muhomdar.ie prędko przojdą rai 
prawosławie , piecie trzy po trzy korespondent 
caynownik-cywilnaior, zdiaizająt mimo woli myśl 
i naturę rzadn swojego, zapomniawszy przez 
roztropność dodać, jakie groźby były użj te dia 
zmuszenia wspomnianych Turków przyjąć reli- 
g.ę carską, i ile pieniędzy im zapłacono za zdia- 
dę islamu.

Z prywatnych telegramów łołom  wyimu 
jemy następujące:

B u k a r e s z t  13. października. Bu Iowa 
mostu przez Danaj od Petroczen przez wyspę 
Boatin ua brzeg drugi, postępuje pomyślnie; ro­
bota prow idzi się gruntownie". Jest to zatem 
czwarty must muskiewski na średnim D tnaju, 
nie licząc mostów pod Hirsnwą i Galaczem na 
doinym Dnnaju.

B u k a r e s z t  13. października. Pan De> 
oain, francuski konsul w Bukareszcie, wyda/ o- 
dez^ę do wszystkich Francuzów, przebywają 
cych w Bukareszcie, a szczególnie do dzienni­
karzy Francuzów, ażeby wezclkiemi siłami sta 
rali się obudzić w ojczyźnie swej Francji, ofiar­
ność na rzecz rannych moskiewskichd. Nie mie­
libyśmy nic przeciw temu, gdyby tylko litość 
nad nieszczęściem była jedyną pobudką postępo 
wania Francuzów. Nawet czynownicy berlińscy 
n.e nadskakują tak po iokajsku Moskwie jak 
Francuzi. Dcśc wspomnieć przedstawienia i kon- 
oerta w haryzu na rzecz Moskwy, dość prze- 
ćz> tae korespondencje francuskie z obcza mo­
skiewskiego, aby się o iem przekonać, nie mó­
wiąc już mc o p mu puikowmka G a ilh r i , pry 
sUwie francaikim przy głównej kwaterze mo- 
skRwssiej, który przez uniźoność tak pokuchał 
Moskwę juk żaden. Moskiewskie gazety duno 
ai y ua ^et, że byl pośrednikiem w układach cara 
z k dęciem Karolem o zawarcie cbrojnego przy­
mierza, do takiego stopnia po.iadł zaufanie Ale- 
k. andra .II. C a-wysyłał Gaili uda uieiąz z m. ią 
do księcia Kkrola x Gaillard, jeśli wierzyć do 
mesiemoai petersburgskim, me mało wpłyuął 
swojem -yerba Yctitatis, jakie księciu Karolowi 
wypalił, do uładzenu sp^awj-

W iedeń 16 ^sźS^ęniiba. (293 pomedzerie 
izby deputowanych). Obecny przez część p',s;e- 
dz nia w loty dj plon atyc/nej prezes” w j. kioi 
Izby depuLowauycb p. Cnspi, który przybył w 
i.ow;ii/.yst'J ie prokuratora hr. Lmiezana a wi 
tany był naprzód przez wicepreiesa Widuhcza, 
p^zriWj przez prezesa Rechbiuera, nie szczegół 
niejsze może wyniósł wyobrażenie o gorliwości 
reprezentantów siedmnastu królestw i krajów 
przedlitawskicl, skoro przed jedtiem z głoso rań 
prezes polooit zdołać depu owanych z Wuryta 
rza, ale i to zwołanie zaiedwie sprowadziło dj 
sali liczbę dostateczną do uchwał. Po załatwie­
niu zwyKiycn na wD ,ępie formalności, między 
ktoremi odczytano kilka petyryj w spranie oj,o 
datkuwaDia okowity. Izba przysrf uje do po 
rządku aziennego, to jest do 'dalszy h „1 rad 
szczegółowych nad wspomnianą co dopiero u 
stawą, § 37. mówi o niektórych zwc\iemach 
dla gorzelń rolniczych pod waruiikiem, że się 
udowodni, iz „gorzelnia jest nierozdzielną ozą- 
stką gospodarstwa rolnego, i że tak gorzelnia 
jak gospodarstwo prowadzone jest przez jeduę i 
tę samą osobę (właściciela lub ddeiżawcę) ns 
w łasny rachunek i

Dep. F u c h s  wnosi, żeby bliżej oznaczyć 
gospodarstwo rolne co do wielkości, mianowicie 
położyć określenie „30 hektarów", tudzież ogra­
niczyć prę lukcję pkowity aa własny surowiec.

Dep. J  igJrkaz^e-^jMŁ Ĵiiesiu-
szne jest ograniczenie projeKtowam w^^in du­
chu , że gospodarstwo rolne i gorzelniane po wio­
nę być'-'U*NBftlfohe< przez ^duę osolię: Gorzel iia 

.wymaga kapitału obrotówegov ^tó.ego włąści iel 
ziemski często w  posiad,i, iak że zjuięwolonjj 
jest wydzierżawić ją ; przez co jednak gorzelnia 
nie traci bynajmniej charakteru zakładu rolni­
czego, bo wszystkie cząstki nawuzowe i podobne 
korzyści fabryczne pozostają na-grunciB Mówca 
wnosi, aby z przywiedzionego po wyże1 w cudzo- 
słowach nstępu pozostawić tylso wyrazy-, „że 
gorzelnia jest /'ierozdzielna cząstką gospodarstwa 
rolnego," resztę zaś wymazać.

Dep, dr. M e n g e r  wnosi długi ustęp no­
wy, domagają*, się udesRiftia^ 2'/go do komisji. 
Ustęp dotyczy połączenia się kilka gospodarzy 
rolnych celem prowadzenia jednej gorzelni.

Komisarz rządowy Baumgartner i minister 
rolnictwa Mansfeld przemawiają na korzyść 
wniosku konisji , me sprzeciwiając się jednak 
stanowczo wnioskowi p. Jaworskiego. Mimo te­
go i mimo poparcia przez 3iegla upadt wniosek 
p. Jaworskiego większością 136 głosów przeciw 
40 glosom ; Swiętojurcy głosują przeciw niemu. 
Upadają również wszelkie inne poprawki; utrzy­
muje się wniosek komisji.

Paragraf 28my (o naczyniacn warunkowo 
opodatkowanych) przyjęte z poprawk-i Auspitza, 
ze. którą głosowali także deputowani Polacy, a 
weaług której wygrzewacz zaciera należeć ma 
do naczyń opodatkowanych wtedy tylko jeśli za­
wiera więcej niż 20J[0 całej objętości naczyń bez­
warunkowo opodatkowanych (zamiast 10u[0 pro­
jektowanych przez komisję.)

Niemal bez wszelkiej dyskusji, odrzucając 
stawione tu i owdzie drobne poprawki, uchwa­
lone następms §§. 2S do 60, bez czytania pars. 
graio w, przez sprawozdawcę, i przerwano obiady 
dalsze.

W czoraj zebrała się deputata regnikolama 
austrjacka na posiedzenie. Obecny byt prezes 
gabinetu ka. Aaetnperg i minmtei sraroa bar. 
Pretis. Hr. W  rbna zagai] posiedzenie ozit aj mie­
niem, iż wi. lu członków depuiacji prosiło go, 
aby zwołał posiedzenie, uczynił w.ęc zadość te­
mu życzeniu. Obaj ministrowie uważali za rzecz 
po/ądauą, aby deputacja nie składała jeszcze t e . 
raz sprawozdania Bidzie państwa; w og'dnycł 
wyrazach przedstawiali trudność sytuacj*, oraz, 
m  obrany nad ewentualnem sprawozd :ni :m o 
okowenia h d^petacji regnikolarnej które pozo­

stały bez rezal.atu, dopiero wtenczas byłyby na 
miejscu, jeźliby ministrowie asstrjaccy wdałi się 
z ministrami węgierskimi w rokowania Cu do 
stanu całego dzieła ugodowego, które prrwdopo- 
dobnie oka, ą s'ę potrzebae. Po tych oświad 
rżeniach wielu członków deputacji zabierało głos. 
Prawie wszyscy mówcy podnosili, że nic nie mo­
że skłarać członków deputacji regn.kola rrtj 
austrjacKięi ao porzucenia stanowiska zajętego 
podizas ostatnich rokowań. Po dłuższej- dysku­
sji uchwalono wygotować historyezue cestuwin­
nic dotychczasowego przebiegu i wyniku roko­
wań deputacji austrjarkiej; ptacę tę poruczono 
bar, TTalteiskircheu, a ma być z niej zrobiony 
najwłaściwszy użytes przy składaniu w swoim 
czasie sprawozdania Ri izie państwa. Następne 
posiedzenie odbędzie się dopi u-o wtedy, jak bar. 
Walterskircher ukończy swój elaborat i wtedy 
dopiero ustanowiony będzie termin wniesienia 
spra*ozdniik w Kadzie państwa.

Komisja ugodowa Izby panów Rady pań­
stwa uk-mstytuowała się i wybrała przewodni­
czącym kardynała KutSehkera, jego następcą p. 
Schmorl.nga. Po ukonstytuowaniu s: f to zono 
baidzo ogóloikowe rozprawy nad całą kwestyą 
ugodową i zgojzon o się w rońcu, aby na mastę - 
pnem posiedzeniu wybrać referentów do po- 
szczególuych przedłozeń ugodowy h, aby im dac 
czas do głęiokiego zastanowienia się nad tak 
ważnemi przeiłozeniami Posiedzenie to ma się 
odbyo jutro.

* Uczta dla Crisoieg© nie odbędzie się, niby 
dli krótkości czasu, faktycznie jednak ze wzglę­
dów politycznych.

* W odpowieazi ministra Tiszy na inter­
pelację Nemetky’ego znajduje się ustęp, gdzie 
aresztowania w Sieamiugrodzie usprawiedliwiane 
są an ilogicznem postępowaniem i  Mileticrem, o 
którym powiedziano, że chciał popierać Serbów 
przeciwko Turkom Jest to dość niefortunny ar­
gument, albo .fiem po wszech a ie , a Węgrom w 
szczególności wiadomo, że Mileticz ma proces 
o zdradę stanu, a uie za proste popieranie her­
bów.

H B O I 1 K  A .
Lwów 17 . października.

JPp. M ik o la s z  J u lju sz  i X .  P ie ts ch  za*
praszajn wystawców lwowskich pa Komerencję, która 
się odbędzie jfttro w piątek o godz. 7. wieczorem w 
kancelarji rękodzielniczej w ratuszu.

M iano W ania. Kiajową Rada. szkolna zamia­
nowała nauczyciela leidynanda Nowogrodzkiego' w 
Grzęsue rzeczywistym nauczycielem szkoły etanowej 
w Jfawłosuwie, a nauczyciela Franciszka Popiela 
rzeczywistym nauczycielem kierującym szkołą etato­
wą w Miklaszowicach.

A k a d em ja  te ch n iczn a  w e  L w o w ie  nazy­
wać się będzie na przyszłość „Szkołą poditchni- 
czną\ Uroczyste otwaicie takowej nastąpi dnia J5. 
listopada w obeonoścł ministra Stiemajera.

S z& oła  g c  ip o d a rs tw a  la s c w e g o , Z przy.
czi ny, że barażo wielu kar.dydatow zgłosiło sie do 
egzaminów wstępnych , które przeto mt ukończą nię 
do dnia 20 . b. m., musi być odroczone uroczyste o- 
twarcle nowego roku szkolnego do dnia 23. paździer­
nika 1877.

K a sy n o  m ieszcza ń sk ie  urządza w niedzielę 
dnia 2 i. bm. wieczorek muzykalny, na którym ka­
pela pułku br. Riiigelsheim różne najnowsze utwory 
odegra. "Wstęp dla członków i ich rodzin wolny. 
Goście wprowadzeni od członków piacą od osoby 60 
ct. Początek c gedz. 8 . wieczorem

B a ty  d la  M o sk a li. W tych dniach przybył 
do Lwowa jeden z liwerantów armji moskiewskiej ;w 
celu amówiema sie o dostawę 10.0*jó par Dutów 41® 
piechoty. Mimo, że podawał ceny wcaie nie zł° ® 
zł. za parę, a nawet, jak nam mówiono, byłby P o ­
stał i na wyższą cenę , żauen z tutejszych chi'ze811‘  
jLińskich szewców nie chciał się p*>djąć tej aostawy- 
Termin dontawy jest za miesiąc. Przedflie^h>is ŵa 
tego podjął się jeden z znanych liwerantów Jar^hta. 
Większą ezęsć butów dostarczą nasze

D la w a le c z n y c h  i p o c z c iw y c h  T n rk ów  
nadesłano do nasze, Auminiotraęji. oan-1 »Zc 1 szarpie 
od Adeli i Johanny Rudkowskich. a Wj znłcy nad 
CseremoBzom i s Sambora, od K J-anny
Guiewosz szarpie, od p, M S a ty n ą
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pakiet szarpij, od Tekli S. ze Lwowa 45 łokci bau- 
— 1 płatków, tudzież szarpie i 1 zł. Od Józeiy 
PjliiyLt ie; z Tarnowa szarpie i bandaż

Koniiakut&. Wczorajszy numer Gazety Naro­
dowej został przez c. k. proKuratorję skonfiskowany.

D y n iir a  Iłow a jw k ifcge  aresztowanego w Ha- 
liezu. odwieziono io  titanLua^owa, następnie odsta­
wione dc Lwowa. Tu u,ął się za nim redaktor Sło­
wa PłoszczańsLi, przedstawił go jako znakomitego 
historyka, a on sam odwołał się na stosnnki nauko­
we z ś. p. Bielowskim i innymi. Na własne żądanie 
odstawiono go do Podwołoczysk.

T ea tr . W  teatrze hi. Skarbza dzisiaj 18. bm 
„Marta, czyli -uermasz w Ryszmondzic,“ opera w 4 
aktach Flrttcwa.

feta* p ew ftetn a . Dziś 18 października- -w 6° Et. 
Bano pijkna pogoda. W  południe śnieg prószył.

nowczych wiadomości jednak do tej pory jeszcze nie większą kamienicę obok notem „Imperial" za sumę j a.ukiem , byłoby to z pożytkiem dla literatury, sta- 
ma. Według naszych wiadomości „est »annych osób 650.000 na pomieszczenie poselstwa. —  Mamy do nowiłyby one studjam dla ludzi cucących studjować 
dziewięć. Dla zbanania bliższych okoliczności wy- zanotowania wielką upadłoió ^nancj firmy Wiedeń* 
padku wyprawiono wczoraj pociąg nadzwyczajny, skiej Edwarda Simona, Passywa przedstawiają około 
którym pojechało z Warszawy kilk„naścL osób, a miljona złr. wcbec zaledwo 20°/0 tej sumj aktywów, 
miedzy niemi prezes kolei warszawsko kowelskiej p. Pomiędzy wierzycielami upadłego banku znajduje się 
Stanisław KronenŁerg, dyrektor i główny mechanik, także, weaiug Tagbl. ,  kolej zolazna lwowsko-czer- 
Dzisiejszy Kurj-r poranny podaje imiona przedsR- niowiecka z sumą Sr' 00 fnntów szterlingów. Na 
biorców, któizy budowali oddział drogi na którym giełdzie wiedeńskiej obiegała niesprawdzona jeszcze 
zdarzył się wypadek. Ż  tego przekonywamy się, że pogłoska, jakoby ojciec jniawarda Simona, a według 
początkowo budował ten oddział p .  Juljan Roguski, innych br. Rotschild zamierzał ratować firmę, 
który jednał oddał przedsiębiorstwo Borysowi Mi- B u dapeszt 14. października. Główni prze- 
chałowiczowi JŻakowsl iemu, a ten z colei przj puścił wóacy izekiershiego ruchu Mik. Barth» i Gabr. 
do spółH ttasskia Schatteusteina. Rcznmie s ię , że Ugron, nie uciekli io Szwąjcaiji lut Francji jak to 
niepodooBa w tej chwili przesądzać, o ile buduwa mylnie głoszono, ale schióniii się d° Włoch, zkąd 
drogi przyczyniła się do w<zorajszego Wypaaan. ! jed. n z nich wysłał list do rodziny. Uwięzionego 
Celem wykrycia przyczyny wypadku prowadzi się Lanskiego opinja publiczna uznaje niewinnym. —

Kronika prowincjonalna starostów 3 >-
jjiia. W  Rzezawie znaleziono dnia 27. z .m . uie- 

i ■ , «ey  koląjowsj pcgiuchotand zwłeki bu- 
inika Jana Miękmy, Który praw aopodobm® pizez 
własną nieostrożność znalrzl śmierć pod fci łami lo- 
komotjwy— Bor=zezów. W  {Tarnawie wybuchł pożar 
w chacie wiejskięj, przyozea go»i odjni aomi t»k 
minie się popiekła, że wkrótce umarła. W  Michał­
kowie odłam kamienia miyn-udego, który pęLł w ru­
chu, zabił na śmierć znajdgfc»»>go sh  obok włościa­
nina z Uścia. W  zamordował tamtejszy
włoś. bUin Kobietę, z' którą utrzymywał miłosny sto­
sunek. —  Brody. Dwa wypadki gwałtownej śmierci 
*d»rzyły się w powiecie. Mieszczanin z Załoźiec ja­
dąc z poi* do domu, zgnieciony zcjtał na' śmieić 
źiężarem wozu, który się wywrócił. W  młynie pa- 

Aowym wSmorzuwie ponióJ 10 bm. okropną śmierć 
parobcza-, któremu m uzjna mywała głowę. - Brzo­
zów. Śmierć w j zuiutei nich. tmałazł pewieu włościi - 
ain % Piły siet|n^ jptóiy diśia 20. z. m. rzucił się 
dc swej gorejucej chaty w celu wyratowania pienię, 
dzy.— Buczą iz. Z wczu spadł w Sokołowie tak nie­
szczęśliwie „eden z włościan tamtejszych, że na miej • 
sen ducha wyzionął.

Kraków 17. października. Dziś popołudniu 
sypał grad i mocno się oziębiło.

KoWdiyja 13 października. 2  ubiegłym ro­
ku i i  u y tu ucz „szczało ao w  ,zęgf wyższego re­
alnego gimnazjum 308 uczniów. Do egzaminu doj­
rzałości Zgługiło się 26 m.znićw, z Których 20 uzna 
nycn zostało za Uzdatnionych. Oharakterystycznem 
jest , że z 26 uczniów starozakonnych tylko jeden 
podid niemiecką narodowość. W  sprawozdaniu za u- 
biegiy roh szkolny znajduje się rozprawa ur. Anto­
niego Kosiby p. t . : „O klasyfikacji fenomenów psy 
chicznyph.”

S o k a l lo . paznsfefnlka. Bawiąc ad kilku ty­
godni w Sokalu, miałem TaS przecież uposubność wi­
dzieć ciasto fo w wy tszym ruchu Mianowicie na 
dniu 7. bm. gdy straż cgniowa ochotnicza swój no­
wo sprawiony sztandar w kuściele p»r»fialnym przy 
l«n y m  uaziale publiczności poświęcała. Przybyłe 
na ten dzień straże sąsiednie z Kamionki, Żółkwi, 
Mostów i jeden czionek straży lwowskiej, o wiele 
uroczystość tę podniosły. O ile mi wiadomo, straż 
sokalsta posiada już 4') kompletnie umundurowanych 
członków, niektóre przy bory, a z dochodu luterji 
fantowej w tymże dniu urządzonej, zakupi własną, 
choć skromną sikawkę.

Podnieść muszę, ze przy uczcie danej wieczór 
na czt„ć przybyłych straży, wniesiono między inne- 
ini także i toast na zdrowie starosty i marszałka 
powiatu, |ako najgłówniejszych protektorów tegoż to­
warzystwa. Napis na chorągwi brzmi:

Pod Bptandarui -sg* „mc lem 
BęJzi«fci *liKum pomp . leóó,
Kaało „Zgoda b«d»iw uJdem,
B j z ochotą pożar zgnieać.

To też wierni temu uatłu strażacy, w Lilka dm 
po tymże festynie, gdy w nocy Oposti zegli ogromną 
łunę nad wsią Poturzycą, pospiesz; 1 T . człon­
ków Wraz z naczelnikiem do sąsiedniej wioski i 
daielnie zatamowali szerzenie się pożaru; gmina tąm- 
y  s?c piseu nie dziękując, uuna uznała, jestto pier-, 
wsży óojaw, że j‘uż lud powoli zaczynd uznawić po­
żyteczność i jcrbwą pomoc straży ogniowej. Wypa­
da nam tylko żałować, że nikt prawie z sąsiednich 
obywateli me był na amu festynu obecnym w So 
kalu, j imimo że strat sckalska już tylko w roku 
zeszłym w 11 miejscowcściaeii okulicznych przy po­
żarach odział orała.

Komuno 16 . października. Ustawa o pijań­
stwie znadiodzi u nat jak najobszerniejsze zastoso­
wanie, osobliwie w dnie targowe, obawiamy się je­
dnak, aby zbyt energiezne wykonywanie dotyczących 
przepisów nie posłużyło nieprzebierającym w środ­
kach bor;, telom za jeden argrumeut więcej do wysła­
wiania rządów uiuskiewskich, gdzie za przykładem 
batiuszki cara każdemu wolno raczyć się gę^temi 
■takanami aż do nieprzytomności. Kto bowiem jadał 
zapatrywania naszego ludu, ten przyszedł niezawo­
dnie do przekonania, ze podszepty moakftlotilów zua- 
ohodzą tam bardzo chętne uchu. Ogół wieśniaczy 
wzdycha do błogosławionych rząlów „białego cara 
i me tai się ze swTemi uczueiam przychylnemi wal­
czącej Moskwie I  nie dziw. Plebania i szkoła są 
prawie wrzodzie cgniskam, wrogiej dla nas agitacji, 
którą ośmiela i poasyca „ścisła neunnlnoóć ilustro­
wana przewożeniem „sucharów i burmistrzowaniem 
oficerów moskiewskich po naszych stacjach kolejowych, 
jak niemniej kaiogodne postępowanie naszej delegacji, 
iiieuznającej dotąd za stosowne zedrzeć maskę z ucy- 
wili~owanej Moskwy. Nikt zatem Hie zdunii Się jez i 
n. p. w szkole w Horbaczach ujrzy zawieszone obra­
zy oblicze, i nddun tjsLiego imperatora i zwycięstwa 
hord jego przedstawiające, które zapewne słuną za 
podstawę ao obszernych wyklauów o dobrotliwych 
rządach „wyswobodziciela,* do czego tamtejszy ksiądz 
O. niewątpliwe zdradza kwulUkacje; nikt się nie 
oburzy, gdy rozmawiającego po polsku wyłaje jaki 
mieszczanin komarzański mówiąc; „tu no można po 
poLkie howoryty, bo tu mskij kraj i zakończy nie­
dwuznacznym epitetem przyczepionym do wyrazów 
„lach i pai ; nie z dziw'i go, mówię, bo widzieć i 
słyszeć może co dnia wiele raczy , o których sn 
me ńniłu naszym panom delegatom, pobierającym w 
milczi niu djety. Stoimy na wulkanie; odwoływanie 
się do cznjności inteligencji wiejskiej nic tu nie po 
może, wobec nieszczęśliwego a nienaturalnego rpzi 
działu gminj od dweru, który nietylko zaostrza u- 
sposobienie włościan. al« i wyklucza zupełnie możność 

skolwiek wpływania tok spraw gminnych. 
Jeżeli taki stan rzeczy jest powszechnym, to niech 
autor wiekopomnego „pririkaju1' oazczędza łzy wyle­
wane nad okropnościum1 w l ułgarji, be może mieś 
niedługo sposobność do zużj tkowania tego zapeau.

W a M i i w i  16. paiaz. ( B ć i n e  w iad om ośc i . )  
Między Chełmem a Rejowcem, stacjami kolei żela­
znej kowelsko-wai. zawskiej zdarzył się wczorajszej 
nocy jeden z większych wypadków. Pociąg pasażer­
ski idący od War-izawy, wyskoczył z szyn w po­
bliżu Chełma. "Wyskoczenie to przyprawiło, jak mó-
r i  porw m jh  o lo ierć tilkn pasażerów i 
|wM ł massynisśów. E  ko donosi o «  rannych. Sta*

śiediiwo.
uórnicy % Dąbrowy zainteresowani losem pole

Z Cóik-Si-nt Marton piszą do Keletu: Moskale za­
kupili u Csaugo-Madjarów i Rumunów mieszkających

conych przez nasze pismo sierot po zmarłym Luąraue n i mołdawskiej graucy znaczną ilość furażu i najęli
śp. Konwerskim, przysłali w dniu dzisiejszym a . ao przewóeu msterjału ń  cKoiicsnych chłopów 500
redak, ji Wieku snmę rs. 25 kop. 6b ^na potrzeb; wozow. Uwiadomiona c tern władaa powiatowa po 
czkolne1* wsponmionych sierot. B^arala sią. prz-czkędzrC, aby „Ldtam^Conn ludi_DÓ<

Z Rypińskiego donoszą, że obszerny i piękny \ nie służyła Moskwie. Zadatki, które Moskale dali,
majątek Chojno, przeszedł w tych dDiich w drodze niech sami starają stę odebrać,
dobrowolnej sprzedaży na własność Niemca, za sumę Ulepszone m & szyn y do szycia 
rs. 85.000.

działalność literacką Fredry, przedstawianie zaś ich 
c yskreaytUjC tylko pamięć wielkie6o pisarza wobec 
szerzzej publiczności.

Przedsiav:ieme „Wychowanki1 chromało nieco, 
z powoda, że przeważnie nie umiano roli. Wyjątek 
pod tym wzgl;dem stanowiła pani Łaanowsua, która 
6rą swoją pciniosla o ile to możnf. było, me wdzię­
czną a nawet niesympatyczną rolę. Na wyszczegól­
nienie zasługują: pam Aszperger, p. Zamojski i p 
Kwieciński; p Zboihski jako stary ługo był wybor­
nie ucharakteryzowany.

Sprawy gospodarcze i handlowe.
W ie d e ń  16. paź Wernika. Na dzis-ejszy targ dowie- 

ziopo żywej ierogacLi/ galicyjskiej 1440, średnio ciężkiej 
wę^ierrkig 1266, ciężkich bakooów lCnS, ranem 3774. 
uaucyjskie' płaoono zł. 84- -38. średnio ciężkie węgierskie 

—i oiężkie bakony 45 do 60-— ea 100 kilo żywej 
W A m i r o w i c a ,  C-fe Stierbock. 

W lu je ń  16. października. Na deiaiejssy targprsypę 
daom! woiów bukowa.JtieŁ ,  bessarabakloh i mol law, lud i 

Bardzo węgierikion 26óó, niemieokioh 96, rs em 8879. —
ważny ż S r t c r S r  w T u a S k w  I l t i j i  - ł ,  A  ^

Warszawski damski komitet zostający pod pre- na kióry stara się wynalazca uzyskać patent swo- ianna’rl 66 — 60Ta** 8 *6 '  ”ta"
zydencją Lnbinj E. P. Kotzebue , podaje do publi-lbody. J y *  to nlcpszoLa, wabia, czyli maszyna do • * , .  4y ~  r6j J r*e,*,° 200
cznej wiadomości, że z powodu mającego nastąpić szycia. Ulepszenie to zależy na urządzeniu «.prężyn> , ,.z ,, „ I  w Ł°.
zajęcia salonów w pałacu Bruhlowskim na tymczaso- do poruszania maszyny, gdy dotychczas ruch ten . “ . ■ . "  arg oyl bu.-dzi, wdly, pomewsi
wy szpital dla przyv„żonycn z widowni wojny n iż-' musiała szwaczka nadawać nogą, z wielką w ogóle ^ Wi | w ^ o U 1̂0" * ^ 6* ry‘ “ J
szych stupni, od d. 18. bm. tj. od czwartku, czyn- dla zdrowia swego szkodą, na co od dawna zwracali 
ności swoje dalej prowadzić będzie w b. zamLa kró- już uwsgę lekarze.
lewsLim. | P. Misa Harriet M. Skid«.ore, znam za-

P u zn a ń  16. października. Podajemy tu blizsze szczytnie poetka amerykańsku., przetłumaczyła wiersz 
szczegóły o upadłości pomorskiego rycerskiego bank . pauj DucliińsKiej Będę pssm!“ Tbmaczenie to za-

BOttsją w Wiedniu i w osolioj 
Ur r y s 1 1 c i o v i  o z , Caffó SuerLóck Laopoldadf;.

O g ó ln e  o p ra ir o s u a n ie  k a a o a e  stowsrzysze-
aia pocztmiswrzów, pocztekaped, entów i pouitnkipedyto-

pr:watnego w Szczecinie. Powodem jego upaosn byle, mieszczone w dzienniku Fhe Monitor and Guut dian, ■ T°w ffaŁoji, Baków11> W. ks.  ̂.akowskieg*, po jr ie f 
jak się teraz, okazało, arcylekkomyślne a od wielt wychodzącym w San F ,am isco. podobało się Dailzo*1- paźdriemiks 1C7 7. Winien: CdziiJj coŁmkósr U.431 
lat juz ciągnące uiy prowadzenie inteiesów zi str.iny, publiczności, czem autorna zachęcona, ma zamiar tłu- ! złr. 52 ct, peźyczd na skrypia i weksla ł M  sir. 76 ot.

O g łv axeulei n . s ^ d o s e  „tłs" ■ »o .i.-  z 17 bm
L i oy t % o ; e. Reslaośó pud 1 7 w Kobyla (powiat ^ry- 
sztsk), Cena wywolsnia ,650 złr. — Rełlncać pua n ;b81','4 
wę Lwowie Cena wywołania Izoi ar- — Realność ocd 
1.-92 w Krechowie (powiat Zofki w). Cen» wywułasia 3yu 
złr. — Eeaincsć pod 1. 41 w lYojkowmacfc (oo<rwt Sądo­
wa w. cni-; rena wywołania oyO sdr. — Grono. Dww- 
rzyssa v. Pcaoorci ch (plwiat Lwów). Cens wywołania 
iO.UOU złr. — Realność pod •• w Cioiiiówc- ipoa ,ai 
Rożniatów). Cena wywołani- 600 złr. — Realnoźó pęd 1. 
3ł6 w Jsworowie. Cena wywol *n,» 2C6 «łi — Dobra 
(’ /« c^ęA) Za/nbińoi (porist Nowy Sąoz), Cent wywjła- 
ni- 3S37 R7. — K c n Y o r s a .  Pisads nsnczyni^l, „  
Okaie Roczna płaco 800 złr. — J^osaił *.vtai alna w 
Sniatyuie — Stypendjum z fnndsoji - ?. Kazimierza Pras 
Petryczju/, 20u Sł. rucsuie, dis nczaiów aa..rprsyteta 
J*gii lluńskiego w Krakowie. — Styoondjum lśu żlr dla 
ueaniów gimnazjum i# Anny w Krak- wie — i 126 -ir 
dla porniów sjI oły rolniczej w Czernichowie.

jego dyrektorów , którzy zaprowaoŁU tak wyrafiuo-jmaCŁyć inne aroydzieia literaiury aasaej. 
wany system bałamucenia i oszukiwania ,auy zat.ia 
dowczej i akcjonaijuszów, że nie nieabałęści ,bb nie- 
dopilnewaniu się przypisać należy, jeżeli zly stan in- 
terfcoów bąnku nie tylko tak długo mógi się ukrywać, 
lecz, ze nawet najbliżsi e koła. -a nawet suń! jego u- 
rzędnicy nie przeczuwali bliskiego jego upadku. Jak 
wielkie proces konkursuwy przybierze rozmiary, o- 
Lazu.)- się m ięlzj mnerni i ztąd, że liczba wierzy­
cieli depozytabych dochodzi do 3 tysięcy, a między 
nimi znajduje się bardzo wiele instytutów. Między 
ostatniemi wyliczają to warz. kolei berlińsko-szczeciń- 
skiej £ 2760(>,ooO mark, pomorski fundusz prowincjo­
nalny z ekolo 2 milp, pomorską prowincjonalną wa­
rzelnię cńkra *• 960,00o, towarz ubnap. od ognia na 
wzajemności opan.e w Schwedt z 700,000, bank W 
Gera z 33 < ,000, \Vulkan z 290,000, bałtycki L lojd 
z 282,000 mark i wiele innych. Depozyra wszystkie 
dochodzą do 20 milj. mark. To też sąd apelacyjny 
w Szczecbie wydał już rozporządzenie, aby persona! 
tamtejszego sądu miejskiego został pumnożowy.

Pierwsz., wskazówką o złym stanie interesów 
bansu podał kuratoijum jego nowo wybrany dyrek­
tor Siegel. Iiiterpelowanj w tej mierzę dyroKtor Panst 
zaprzeczył jednak wssystkieui.u. ddy zaś ostatni po 
powrocie z 4-tygodniowego urlopu nie wiedział już, 
jak dalej zataić nieptmyśby stau banku, uwolniła go 
nagła śmierć od dalszej odpowielziabości, a teraz 
dopiero ok»z,ału oię przy rewizji, że wszystkie książki 
były tak prowadzone, aby kuralorjain uumikać, że z 
urzędników zrobiono zupełnie ślepe narzędzia, i że 
dyrektorowie Hindcisin i Pabst sami ząjmov uli się 
wscyzikiemi pracami detabcznemi, aby tylko zsumo­
wać tajemnicę. —  I  tak działo się już od przeszło 
LO lat.

Wzburzenie, jakii, upadłość banku w Szczeunir 
wywoiała, jest ogrouuw. Nie zameldowano w skutek 
niej wprawdzie jeszcze żadnego konkursu innej firmy,
-ocz niootety nie ulega żadnej wątpbwości, że wielka 
j .zba dłużników banku, ci właśnie, którzy wdawali 
hę w największe injęresa, do upadku dojść muszą.
. interesa, h tamtejsaych zupełny zapanował zastój, 
redyt wekslowy nawet iz.etolnyoh zreszty domów 

po opany z u p e ł n i e * o powrocie slósunków jako 
tako noimabj jb przęj; w^iwuiiniem całego położenia 
am myśleć niepodobna rrJed nim jednak pot.innc 
runąć wszystko to co ̂  teraz na największe napotyka 
medowiei w e ,  i upadłości na m i i j^  ohiiczŁ.„ce, 
puwbne poprzednio ocgyscic sytuację. Ź „  się Uh  uioL 
nie obejdzie jast rzeczą pewną.

Według uchwały komisji znawców giełdy ber­
lińskiej handlują się okęje ń-mku ouujd traneo pro­
wizja. Przed kilku dniami stały takowe jeszcze I2a ’/ 
dziś nie notują ich. Jest to wypadek historji gi„ł- 
dy berlbskiej prawie jedyny i będzie prawdopodo­
bnie odstraszającym po wszystkie czasy przykłaacm.
Dzień wstrzymania wypłaty naznaczonym został aa,
10. bm.; tymczasowym zarządcą mnij mianowany ku­
piec H. Flemmiinf > komisarzem radca sydu powiat.
Mittelstkdt w Szczecinie. —  Dodajemy tu jeszcze, że 
urzędnik banku nazwiskiem Hering uciekł dnia 1 1. 
bm. po południu podozas pngrzuou Lłabst» z listami 
zastawnemi wartości 66 tysięcy mark, które miał o- 
desłać na prowincję.

Równocześnie upadło na Pomorzu Towarz. kre­
dytowe w Lawonbnrg i. Upadłość ta obraca się wpra­
wdzie w daleko ciaśuiejszych grauicaeh, iecz jest do­
wodom zepsusia i demoralizacji, o jakiej truduo sobie 
utworzyć wyobrażenie. Przez oszukaństwa dwóch 
-woich dyrektorów, Schmitza i Steina, zostało Tow 
1 oprowadzonem do zupełnego upadku. W Towarz, 
t-m- Eu pro wadzono w ogóle żadnych ksiąg, dla tego

u podobna utworzyć sobie jasnego 'poglądu na 
stan rzeczy, a ja  ̂ na t|jraz przewij zie  ̂ nawet uie 
można , gazie się podział/ znaczne kwoty, które ci 
dyrektorowie uzyauać putrafib, wyrobiwszy sobie w 
nadoJ wj ranno .,any spC ,55, łaufanjfc j otoczy wszy się 
nimbusem, o rego jak sie teraz okazało, nie było 
zacnego powo u. n  c to nuaiioWicie, że od właści­
cieli dóbr w dalszych 1 biiżBZj ch okolicach kupowali 
produkta po wysokich cenarh, zy»kali wielką kuen- 
telę i zniewolili wielką jej liczbę d0 powierzenia im 
blanko akceptów, które wjprłmaG wysokiemi kwota­
mi i w kurs puszczali. Wdksle takie, noszące zwy-

proo-nta o49 zł. 60 ct., fnndnsz roierwawy 470 złr., ko­
szta adminutratyjne 10B3 zł. 61 ct., fundimz peosyjn/ 11 
elf., zal“głe procenta za rok 1076 68 złr. 28 ot. Suma 
19 Ł03 złr. 62 ct

Ma Udziały członków 1049 złr. 49 ot., pożyczki na
•krypta i weksle 16.728 złr. 79 ct., procenta 63 złr. 23
ut.̂  kegzta administracyjne 1116 zł. 15 ct., zaliczki na
iandUBz pensyjny 100 zL.,  gotowi a z końcem września
i377 r. 846 zł. 96 et. Suma 19.903 złr. 62 ot.

Ogólny przychód kasowy wynosi 19.903 złr 62 ot, 
ogólny rotchód 19 903 złr. 62 ct., obrót 39.007 złr. 24 
ct. Fooatyn 10. październJu 1877.

K u w a l o t r s k i ,  pruses stowarzyszenia C h O d z i- 
0 k i , ra hmistrz

kle iu.zwii.ka znanych zimtżnych obywateli, brsl 
inhc instytut a bankowe chętnie, ponieważ nikt nie 
mógł pizypuszczać oszustwa, . stosunki owych wła­
ścicieli ao Towarz. luwenLursLiego znane były po­
wszechnie jako rzetelne. To „edno tjdkc pozostaje 
tłumaczenie, że dyrektorowie wdawali się w arcyemA- 
łe spekulacje giełdowe. Depozytu w Towąt*. wypęsiT 
ły 551 tys. mark. Sam gdański bani prywatny po­
siada z<* 418 tys. mark weksli tego J owara., z ttó- 
ryoh prawdopodobnie weasle za 250 tys. 1 lai k nie 
znajdzie pokrycia.

W ied eń  17. paźdz. (K ro n ik a  wiedeńska. )  
Minister Stremayi pawr^ul dt Rudnia. -  Nowo 
mianowany poteł ti_. ki w "Wirdniu Eauid bej za­
wiadomił dotychczasowego reprezentanta TLui-an 
bęja, to  przybędzie do Wiednia z Końcem tego mie- 

M «d  tranmuLi zakupił na Kfirtnerring

Dział literacko-artystyczny.
(dcj Wychowanka, komedja w b aktach wier­

szem nr, Al. Fredry ^ojca), przedsiawiona na scenie 
lwowskiej po taa pjętrwazj dnia bm.

Druga serję sżluk, bodących spuścizną literacką 
Fredry, rozpoczęto komedją, której tytuł podaliśmy 
powyżej. W  trudnem i niezbyt przyjemnem znajduje­
my się położeniu: piatas dla pewnych rozgłośnych 
zasłużonych około literatury imion me uozwala re­
cenzentowi otoczyć się zimną atmosferą obojętności, 
podczas gdy znów z dfńgmj strony slu^ność naka­
zuje mu wobec znakomitego autora nie unosić się ża- 
dnemi względami, i owazem, dzieła jego sąuzić bez 
względniej i smmwiej, niż utwory picarzy nie zaży­
wających takiej sławy i niru w narodzi Po auto­
rze „ktmaty i r Ślubów panieńskich* mamy wszel­
kie prawo wymagać jeśli już nie samych arcydzieł 
(bo żaden jenjusz samych arcydzieł nie tworzył), to 
przynajmniej rzeczy stojących na równi z dobrymi 
utworami innycb utalentowanych pisarzy. Niestety, 
o tych z pośmiertnycn dzieł Fredry, kióre znamy, 
nie możni powiedzieć, aby stały na równi z korne* 
djami Bałuckiego, Bdzińskiego, Zalewskiego i innych.
Wszystkie one nic Wyrastają puuad poziom mierności 
(rzecz godna podziwu;. Sadziliśmy, że komisja zaj­
mująca się sbuścizną Fredry, wybrała na pierwszy 
sezon utwory najsłabsze, CMąc publiczność przygoto­
wać powoli do coraz większych rozkoszy duchowych, 
cieszyliśmy się na serje następne. „"Wychowanka" 
rozwiała nasze iluzje. Komedja ta jest bezsprzecznie 
słabszą oa sztuk przedstawiony cn w ubiegłym sezo­
nie. a gdybyśmy nic oiytali na wfizzu nazwiska Fre­
dry czarno na białem, sprzeczalibyśmy się do upa­
dłego, że taka rzecz nie mogła wyjść z pod pióra 
polskiego Moliera. „Wychowanka-  uie jest ani ko- 
k-odją ch rakterów, a tern mniej jeszcze komedją sy- 
t.iacą. Charaktery wszystkie są tylko szkicowane 
Występują, bardzo U ado: s»uia nawet bohaterka nie 

w: "J tetnlku aM zajęcia, ani wspulczucia. Zo 
wszystkich osób występu, ijcyrb najwyDitniejszym je­
szcze ,e?t Morderski., jeden z jicznych u nas pułko- 
wriikowj mianowany en p iiy  kleliss kn szampana w 
Berdyczowie ale i ten charakter jest zbyt pobieżnie 
tiakturfauy i nie ma spusobuości rozwinąć się w sy­
tuacjach. Inne osoby są zupełnie bierne, a wi«le z 
nich nie ma najmniejszej rac,i bytu na scenie. Pra­
wdziwie komiczną postacią jest pisarz dominikalny 
Narcyz, ale grzeszy ogromną wauą w komedji-serjo 
tak 'nowiem Fredro nazwał „Wychowankę*) przesa­

dą bez miarj i granic. Nie tylko komicznych, ale 
w ogóle jakich takich sytuacyj brak w „Wychowan­
ce* zupełny. Ekspozycja nic zaciekawiająca, ale nie­
jasna , intryga błaha, sceny nie połączone ze sobą 
loicznym związkiem, nie usprawiedliwione snucie się 
po scenu osób działa.iącyeh, wszystko to czyni. Z 
„Aft ychewanki* sztukę, którą się ani zająć, anf uba­
wić nie można. Jedynie wiersz w niektórych miej­
scach przypomina potężne ongi pióro Fredrowskie, 
ale i to zdat za się nie często. Dooac jeszcze do te­
go należy niezbyt moralny temat, a właściwie uie- 
moralne jego pi zepr o wadzenie. Zakończeni* sztnki 
raptowne i całym jej pizcbiegem niczem nieusprawie- 
wiedliwioue. Człowiek, który przez cały ciąg sztuki 
nie występował ani w przypuszczenia jakc awanL i 
pojawiał się tylko biernie od czasu do jzasu, wystę­
puje w końcu jak „deus ex inacl*.in» v  roli kochan­
ka i wieńczy całą tę dziwaczną plątaninę scen—mał­
żeństwem.

Pojmujemy teraz bardzo dobrzi“ > d' 4 1 zet»Ł JU®“ 
bttzjsyk Frełro nie praedstaw—i ■ > * 7° ^  tych azłeł, 
które teraj na jaw wydobyto. Być może, że był zra­
żony krytyką „Nowego DonLi i ięutaede Te pewna, 
że niusiśi je sam uznatłać za ałaoe i nie chóiał Wy­
stawiać na 1 iz no*ih swej iobrZe zasłużonej sławy.—
Komisja zajmu,ąca się pm!o»^kłemi dziełami Fredry, 
da„ąc ao przedstawienia takie utwory jak „Rewolwer* 
lub „"Wychowanka nie służy dobrze pamięci zmar­
łego. W  pirnwize. linji" przypisać nam należy winę 
SJuowi twórcy „Zemsty , który będąc sam komedjo- 
pisai‘zem, powinien mieć na tyle dobrego smaku, aby 
nie dozwolić na przedstawienie poronionych płodów ^  e()
ojcowskich. Według nas dzieła, te należałoby ogłosić S I

Ostatnie wiadomości.
Fresse donosi, że Aksakow ze. wypowiedzia­

ne słowa: „Dynastja Romanowych rozpoczęła 
wojnę, a naród moskiewski jn dolzonczy, został 
7;  mieście Moskwie awiężiuiiy

Pogłoska, ze Llehemet A li powierzoną ma 
jakąś ważną misję dyplomatyczną, krąży ciągle 
jeszcze w Staubale, misja ta zależy pudobno na 
tem. że Mehemet z MosUru, gazie uda się w 
tym celu , proponować bęazie Ozarnogórcom po 
kój na zasadzie uu pom d d u , Gdyby jednak pro- 
puzycję tę odrzucono, to M enemet obejmie do­
wództwo nad wojskami w H  ircogowinie s*ojąre- 
m i, nib zas, jak pierwej głoszono . naa n^nąią 
pod Niazem, gdyż JIł tej ma być przezKaczoay 
na dowódcę Achmed E,nb ptuza. —  Lada chwi­
la oczeknją odwołania Auhmeta Yefika paszy z 
p jaody gubernatora Adrjanopola, który natomiast 
mianowany zostanie prezydentem senatu.

Kossiczem, ale Turcy już byli właśnie roz 
pu*tzęli odwrót.

f  K T L w iH E agdreili 17. październi- 
nika. Bombardowanie Plewny rozpoczęło 
się na całej linji. Stanowcza akcja jest bli­
ska. Sulej man pc3za nie opuśc‘ł Bazgradu 
i koncentruje wszystkie swe wojska koło 
Aadikiej. Tureccy żołnierze z armji ple- 
wnieńskiej zbiegają ciągle w wielkiej liczbie. 
Komunikację Osmana paszy z Sofją przecię­
to, „(Agence Kusse").

P a r y  i  17. października. Ajcnce Eavas 
donosi Wiadomości dziennikarskiej, iż mi- 
ui&terjum podało się do dymisji, zaprzecza 
się. Ministrowie nie myśleli ar i prze; 
chwilę podawać sie do dymisji, ani też 
Mac Malion nie myślał odłączyć się od 
nich. Bozpoczęta d. 14. p&zdziernika wa!ka 
wyborczi, która konserwatystom przyspo­
rzył* 50 głosOw w Izbie, będzie dnia 28. 
października przy uzupełni* jących wyborach, 
* dnia 4. listopada pizy wyborach departa­
mentowy ct prowadzoną dalej ściśle pod tenri 
sameui co dotąd okolicznościami. Minister 
spraw wewnętrznych takie oświadczenia po­
czynił wszystkim do Paryża powołanym 
prefektom

Ostatnie telegramy.
P e t e r f t b iu r g  18. października (urzę­

dowy) W skutek przykrego powietrza prze­
niesienie osobistej głównej kwatery c *ra 
staje się rzeczą bliską. Dokąd będzie prze­
niesioną, to jeszcze me wiadomo.

Doniesienia dzienników o odwołaniu 
wojsje rumuńskich nie potwierdza się, o ile 
wynika tc wiadomości tutaj nad*szłych.

Oo do doniesienia o rozwiązaniu kon­
traktów z dostawcami, to prawdą jest, że 
niektóre z tych kontraktów są bardzo ucią­
żliwe, ale me ma mowy o jednosłronnem 
ich rozwiązaniu.

j  < 1< Kr a a i j  ł b a ś o w e  .  dnia 17. października. 
Wiodę*!  Fszemc zł. 1140 — ; Łyii -i. 0 00 — ; 

okowita pr 10.00C lilfer-pśroeht zł. S4-— — — 
B ad ap er zi :  prtouiu. (76 kilogi.) na jesień zł. lu-80; 
Berl in :  Fiłou v  żółU, na październik 227-—, łyr 
iow — okowsU 49 60, Szuzecin :  pszenica na 
■^rzes.-pa£I — —, rzepak na jesień 338-— ; Paryż :  
mąLa 100 kilo 69 26

T l e a t ń ,  18. pszlaiemika, 10 godz. 47 min.
Aloje Kr„ lytowe . 912-— Akcje kolei -  ar.-Lna. 240-76

„ \ng. enstr. 99-— „ ,  Poćadn, 71 —
„ 'Jnio: sbank 66 76 „ Banki Fi. Auen.—■—

Vur“insbank — — 2e-frankówka . . . 9-48
Uapoiobi >»•■ « :  stałe, cicho.

T e le g r a fo w a n e  kn rzi w ii a e u i  ie .  
W ie d e ń ; 17. października, 2 godz. O7 n

IdUULTuillF . J i l i D  m m "
P e t e r s b u r g  17. października. Wia­

domość, iż caruwa udaje się do Bakare 
sztu, jesi bezpodstawni;. Wiadomość, iż 
car dla względów zdrowia chco główną 
kwaterę przenieść do Sistowy, jest rów­
nież nieprawdziwą O przeniesienia głó­
wnej kwatery dc Sistowy nie było nigdy 
mowy w ogóle.

U rzędów nie donoszą z Górnego Stude- 
ma dnia 16. paźazierntea: Wczoraj trzy
mniejsze kolumny tureckiej piechoty prze­
kroczyły rzekę Lom pod Jovan, dla reio- 
guoskowania. Przeciw nim wysłano oddział, 
złożony z wszelkiej broni pod

Losy kredytowe . . 160-76 
Akoje Węgier Rrea. 19? 26 

Ang.-onsti, B. 97 60 
Ur onaiia? k . 66-60 
kole’ E»’ .-Lad, 245 76 

B Pótnoan. 193 75 
,  Połndn. 71-—

Alfolds. : 16 -  
„ Elibieiy 173 -  
s Lw-C«nr. 1S.>75 
.  W „- Pól 112 50 
„ RudoUi . 114 60 
, Albrecht'

Usj aohienie: spot-ójne. 
ki iń d e ś , 17. paźdsiemikr,

Jed. dłog pan. w hank 63 Oi Londyi.
„ ,  ,  wareb. 6o-*0

Renta w złome . . 74 36
Losj pjfcycr *r. 1A50 110 —
Aj-,’ *' banka naroc. 839 
Akrje banka kredyt. 206 9 0 

B e . l U .
Rowyiskie aoty baa i»2 76 
Akoje ■credytożut. . Sao 60 
Lombardy , . . 121 ■—
uali ’ . i u . . 10670

P a r y s , 8% ranty "o 16

Ung. Staats-Obi. 1877 64 75 
8605g. a

o. Indemnizacja 
1864 Gosy 133 25
uieamn gr. kolej .  , 101 60 
Yerkehrsbank .  .  98 60
Tureckie Losy , . 16'— 
Węg.-Ga1 kolej .  .  101-—  

banbank-Aotien , . — 
Stamtabahn . . . .  zoj 50 
Bankrerein - . . .  73 — 
Węgierskie Losy .  .  78 60 
Reiohsmark .  .  .  68 60 
Roia^kD banknoty 1-13

. . . . lffc 60 
Srabro . . .  104-3C 
20 frrni >w« .  .  .  9-50
Dukat ces. men . . 6 66
'00 marek niemiec, 68 60

staa-ebaha . . . .  —  
Kolai Romańskiej .  13-50 
Anztrjaokie banknoty 171-— 

U: joi : stałe. 
Lumbsrdy \60-—.

P o c i ą g i  k o l e j o w e .
O d ch o d z ą  ze Lwowa. Do Krakowa: o godzinie 

11 min. 3 przed północą (puoiąg pospieszny); o godz 4 
min. 40 raco (pociąg osobowy); o godzinie 4 min. 45 po 
południa (pociąg mięszany). — Do Podwoł >czysli -. (z głó­
wnego dworca): o godz. 6 min. — ri no (pcipi ;a ay);
0 godz. 10 min. 37 wieczór (pociąg osoboi y); o godz. 11 
nuu. 45 w południe (pociąg mieszany).— Di Podwołoczysk 
(z Pc Izaificza) -. o godz. 11 nuu 4 wieczór (pooiąg osobo­
wy); o godz. 1*2 mu i i  w południe (pooiąg mięszany) — 
Dc ćzermoi. i< ’ : o godz. 6 min. 25 rano (pociąg pospie-
1 u y ' : o godz. frl l-in. 35 wioczór (pociąg mięszany); o 
g c 12 min fO z południa (po uąg mięszany). — Do 
Stanisławowa (u&  Stryj / • o gcrtz 6 min. 6  rano (pociąg

jen era łem  nr. I); o god*. 5 min. 10 wieczór (pociąg nr. 3).

D iia 17 października 
-w ,  s Ioh) k u dk m j.

I. • ctjt u- mutf 
W « t l  Iar.L«A i*XU ,
„ L< -O*orz 6 210 sl. 
*~k« Kip. gal, * 900 af 

Kred. gal. a 200 zł.
UOf laWniM sc j* 0sd 

ow. Lrad. ga. w. Ł

" * ;  i ?  *
-'antlhaawia.a .Lr ł* ;,  

m : u*§ a***. M ioo »> 
icryi.w w .r,

N-łfct raln. feł-cA *%kl ile 
«K, R u w H i  

* w jw a .« l4 h  C*k w 151. 
r.f, w m  m m  u

aeMAaMm a n

________  ab ■ ‘
MNCW ■  M  6 .

Awywy we*«w. log
Wiedeń ,  16 paździer

ia ą l4 k lt l| M M L k »
-*» a 1 • ■

W M 1«
m .  m .

Z '

żądają

*
a ■ Muwiśak.

f f ,  , -  - —*r 
ś»*ąg.p*lLh»l, WahAW wL

rtaki K w i łttf

satSaiL

2 4 7 -  
125:— 
244 60 
?1& —

«5 76 
7*> 26 
aa u  
90 4r

91 30

36
»lpO
U
& —
5 63 
*62
9 66 
9 80 
190 
I 12 

1 9 -  
"lC*6 5 ' 
106 —

6410
06 40 
ł,*40

',1 60 
5*80 
5*60 
74 7* 
■Ła*

*5«* 
X  60 
t f  60

Ł »

244 60 
l l O -  
241 60 
4)4 —■

86 -  
78 "6 
*6 -  
89 60

33 60 

9C25

*6 % 
8? 0 
14 26 
JO —

6 52 
5 57 
9 46 
9 60 
180 
110 

68 — 
:C8 60 
i.03-

8396 
662* 
74 ro

104 60

7 7 -  
8680 
8150 
74 25 
9760

97 46
r«>0 

»  — 
M W  
M

»•/, Zakłzdn kredy! aaati 
5 B Demai pańrtir 120 ał.

PslyesM letirgjme 
ubbj potyczki a raka 1838 

,  1»4
■ i  ,  18*

U lwów potytwu Bnairj
pwkstw a r. 18*0 

Lwy . j* j czŁ. i r 18M 
a pre-s. peryoa.wągier 
a LemnrzAM . . .
,  r*i n*w«.

i& ! £ '

L

Wimdi 
Wr> nom  .

>ail>ai Ip m ą g .
wuwl. aazbjm.

I m  7tew«gw 
ta

|MMt Jt'wfy*ak<u 
i fw-dmrai Ir a. .
, a. _&< a Wśtaiły
a r *  d w y y  . .

!  SmSŚS m

a « «  f ś » *
; 2 r a
.  Z lM | śz  la g — B.

• abS S E t

mm

iądsjfi płacą
106 — 104- *
134- 133

3 1 7 - 316 —
107 10 10676

10 — 109 76

119*0 11860
133 50 '33
78 75 78*0
98 — 26 —

18160 161 -
93 - 92 —
40 76 40 26
27 60 26 6C
29 60 4926
3 1 - 30 60
29 26 88 76
2 9 - 28ft5
22 7f. 22 21,
U 21 1276
1 4 - 13 eO
15 26 1 5 -

3P0- 2 3 -
0!. 76 m  26

840 — 38
>947 i.935
2 6 >7  60
17850 176 —
71 — 70 —

246 60 2 4 6 -
122 - 181 —

118 — 11960
115 - 114 7«

, 11680 11825
.104 75 104 26
. 1 4 8 - IW -
.186 188

l i l i i 11076
183*0 182 8u

i 97 26 9674
.19860 1 9 9 -

C - 0 —

l — - 7 0 -

w> Z
5 » -

Oobgi ]< wnMraa

pausiwow. 600 U. 
!p u ja z r. 1887

Sołndaiow. 600 fr. 
«ht 1873-76 6*,. 

p.o.1 100«ł.m.k. 
.  lCJiLw.a.
.  W STOI »•/,

połud. pół. nlav
••/, zł ioo sł. w. a

w srebrze . 
Alit. Ktr.-Ludw. 
900 zł. w. a. wLfb. 
6% u  10C! L. 
Ew.itói 1L . . 
Tiw.-Csar.ŁSOOzl. 
(v ero »*/, aa lOLi 
Emisja t r. 1867 
Siedm. 900sł. wa. 
ks.Rnd 9lla800sl 
wsr.SAaalOOcL 

Tm pragsme prsam 
lei pi " JO J; , .

W a i a I y.
«nraki« kurosy . 

a auzait aa waga
‘lO-Giutkówka. . . .  
4*wer*sy azgialskie , 
tiM ętłj r»MyjsUs .
rrhre ....................................................

Jrehra knpśsy . . . 
daak. paksto NUmlaa.

za 100 ssaras. . 
tabel pap. . . .

źądaią pi »cą
7125 

152 — 
1*3 60 
104 76

70 76 
ite — 
149 60 
104 26

10025 
68 —

,06 —
99 75 
96 — 

104 60
87 — 86 —
-wo. —— — —

100- 9960 
98 25

76 90 
7 1 -
6650

76 60 
74 50 
6t  -

76 — 75 —

86 — 86 —

667
568
per.

119.
9 76 

UH 3,

566 
667 
941 

1190 
9 74 

10410

68 6"1
112

§360
112

Warszawa, 13 aaidz.

lJetj zastawni ej serii 
o a " V

:.-b.|kp.

99 80 

87 60

b fkp-
10C — 
100 —  

123 V, 
98 8 ) 

'Ó 4\  
8 6 -  

146 * „

ŁOI — 
."02 -



DZIENNIK POI SKI

chu.stki zim owe Pelerynki 
i Zarzutki balowe, ITaiki, 
Sukienki i Garniturk: dla 
dzieci w łóczkow e.

1210 1—0 (51

fypróbowane i rredmylne środki zaureniająre -włosy w je­
dne, chwili no kolor blom., brunatny, lub i zamy, a mia­
nowicie: Eau Ganłloise, Eau Dorat, iN'igritine yegćtale, 
„Oelle Frere--1, Orizaline Yegelnle „Of- James S bmith- 
sou-1, Melanogene ile Diquemare Aine, Ekstrakt i Pomady 
orzechowy a . Mac/uskie,;o i inne

i : dy piękności, Lait Antepbel‘qne ou Lait Oandes, Ear de 
L>o, Fąu de Princesos, Eau 'ioniąue, Diquemare aine, 
Tolutine, Atbeniene, Yinaigre de Toillette, Rozę nieszko 
dliwy „Cartbamine" dla n ulani? rumieńców i utrzymani? 
świeżości policzków, P^madkg poziomkową dla zachowania 
ust w stanie świeżości i utrzymania naturalnego rumieńca. I

Ł S i k a H e  i s M l e J a c o w e  u a n A r f l e n l a  w y k o n u j ę  J a k  n t y s p J e i i m e j  I j a k  n a ja k u r a f c m e j .

r U B L  najnowsze wytwory toaletowe, Pertumy- Mydła, 
Fiksatory, Papierki wonn . „Pomadę lxora“, de Pinaud, 
Wiolett?, L’YJang-Yluig, Japońoką, Rezedową, Hinową, 
Poziomkowa, flub.gant-Clardin, Societte-Hygeninue1 
i wiele innych, Pouder Ve’outine, Wodę kolońską, Woilg 
annte-ynową, Past/ i proszki do czyszczenia zębów.

P o^a powszechnie znany z taniości i doborowego towaru

MĄ&A%YN  D A M S K I
Kamila Strzyżewskiego

we Lwowie, przy ulicy TLilickiej pod I. 4.

!!fió l zębów I!
! ! Konssr m j a  zębów!! 
!1 Niemiły  odór ust!!

S Ł Y N N Y

ELUIR ftU tóU f
f la k o n  Su cen tO w .

Odsprzedającym znaczny rabat. - 
Rozseła i sprzedaie

Apteka poa „Węgierską Koroną1 
J .  P i £ r £ f t i A

1075 u e  h teow łe. 53—o

I ‘i

WINOGRONA
f e a l n w a k l e

szcze n wbskiago karacyjae
* otr-ym Si© codziennie świeże i rozsyła 
j popztą ;ub ki l'dą w koszykach ory-gi- 
(na'nych 5 do 7 ki'o, mnieitfcfi ilości 
\ pudełkach 1468 14—0

F. W. KRÓLIKOWSKI
w3 Lwowie, ulica Koperuik.a.

j l u j e c t o  o r g a n i c z n e  j i

'  J .  W . B E C K ,  j 1
leczy w krótkim czasie takr.w&ną g  

,  raerzączkg. Fltazas 1 *1- Dostać mo- w 
B żna w głównym składzie na Gal:"jg m 

w aptece p. Rutkera we Lwowie, • i 
w Bodgójzu pod Krakowem w apt. 0  
Wgo Skakulskiego. 1323 5—0 ^  I

k ^ B a A w L e jk w a i  '

‘dł,iV-ł.TJ

«.3.
o o o
o

n  • l i o o o Y i o o t o c  n  o

§ Nowe obrazy
polsko - historyczne!

o
0
o
rt L O E F FL E R A .  W  t n r u ^ l e j
O n ie w o li  (obraz przeznaczony r
O j ano pendant do obraz. .Śmierć f

Czarnieckiego*). 6o ’ 86 eenti- /
9  metrów bogato złoc‘ .ych ra-
V much szerokich. Cena 36 złr
0  E L I a SZA.  H c c z e n n ie y  n a
2 P o d la s iu ,  65 ’ £3 ceutimetrów

A w bogato złoc .nyoh ramaoh sza-
O rokich. Cena 36 zlr.
Q Opakowania zł. 1'50.
C Także za wypłatą rat.mi « księgarni ^

O -   --------   ó|
Jj 1584 we Lwow-’e. (2) 2—0
° 0 0 0 0 0 0 0 0  9 0 0 0 0 OOO

sprzedaż
300 io 400 morgów la su  s zp ilk o w e  
g o , także ni> co b a k o w e g o -  uad *a
mym lunajcem położonego i 21/* mdi od 
stacji kolei że'aznej oddalonego.— Bliższe, 
wiadomości udzieli urzędnik pocztowy 
w Czorsztynie. 1620 2—2

Do L. W. kr. 38 “52 1377. 1636 1—3

Celem zabezpieczenia dostawy kemie 
nia',kon»jrwacyjnego przeznaczonego na r. 
1878, dla następujących dróg krajowych, 
odbędą sig w terminie przez poszczegól- 
nione poniżej Wydziały powiatowe, ściśle 
oznaczyć sig mającym, migdzy 1 2 . 
17. l is t o p a d a  r . b . p n b lle z n e  
l i r ]  i a (  |e w kancelatjach tychże Wy­
działów po yiatowych, mianowicie:

1) w B u e za e zn
dla irogi Tłuste-Ruczacz na 1440 a. 
sz., cena fiskalna 3349 zł. 88 ot.; dla 
czgści drogi Czorrków-Mans ‘ er»y»ka 
1430 m. di., cera 4092 zł. 60 ct.

2) w Trembowli 
dla drogi Strnssów-Buczacz na 1380 
m. sz. w cenie fiskalnej 1020 zł. *0 ct

3) w C zoi-tk u w te
dla irog: Skała-Czortków na 19 T0 m 
sz. w cenie fiskalnej 5058 *ł 65 ct.

dla części drogi Czuztków - Mcua- 
sterzyska na 656 m. sz. w renie fis 
kalnej 1897 zł. 05 ct.

4) w K ołom yi
dla drogi Tyśmienica - Kołr myia na 
na 2i4si m. s »  w cenie fiskalne, 
4521 zł. 26 ct.

5) w S ta n is ła w o  v io
dla drogi StaDisławów-Bursztyn na 
1355 ir sz. w cenie fiskalnej 2428 zł 
45 ct.

6) w H u rw d e n ce
dla szęści drogi Sielec-Zaleszczyki n« 
166u m. sz. w cenie fiskalnej 4039 zł. 
40 ct.
w B o r s z c z o w ie
dla drogi Krzywcze Okopy n i '160na. 
sz. w cenie fiskalnej 24 12 z' f 0 ct.

dla drogi Iwanie-Mossorow.a na 
650 m. sz. w cenie fisk. 1229 zł. 60 ct 
.. B r s e ia n a c h
dla czgści drogi Brzeżany-Złot 7ow na 
1490 m. sz. w cenie fiskalnej 3591 zł. 

9) w T a r n o p o la
dla czgści d-ogi Brzeżany-Pod woło- 
czyska aa 3010 m. sz. w cenie fisk 
7981 zł 85 ct.

10) w Gorlicar ł*
dla drogi Gorlice-Knrfeczna na 280i> 
m sz. w cenie fisk 2949 zł 25 0X.

11) w I t w jm - T a r g n  
dla drogi Crorsztyn-N-Tarr-ZsŁornia 
na 4520 m. sz. w cenie fisk. 6218 z' 
60 ct

12) w 5  'iw y m -S ą czu
dla drogi Zakluczyn-N -Sąca^Nis J"ica 
na 825 m. sz. w cenie fisk. 13 803 zł 

dla drogi Krościenku-Szczawnica 
na 300 m. sz. w cenie fisk. 504 zł.

13) w Wadowicach 
dla drogi Wadowice - Zator na 1500 
m. sz. w cenie fisk. 2060 zł.

Mający chęć podjąć sig które, t  tych 
dostaw- zechcą w biorze Dep. IV. Wy­
działu krajowego lub w kancelarjnch wy­
mienionych wyżej Wydziałów po? ato- 
wych przejrzeć warnnki licytacyjne

Z W ydziału krajowego.
Lwów, 15. października 1877.

7)

8)

Z gumi i pęcherza
p r e i e r w a t j w o .

Br zsyła za pobraniem pa ttowem i d/t
k|ec ) tuzin od 2 do 6 zł.

J. N. SCHMEIDLER
f*bryka Wiedeń, VII. powiat, Stift

jęaasp1 Nr 1.ft. 1022 42—0

C o d z i e n n i e  i m i e & s e

wcale niewolone

A 8 Ł 0
d o  b n l h i

p o l e c a  h a n d e l

ST. MARKIEWICZA
w Rynku L 42.1902 8 - 0

Propinacja
os dwóch wsiach, pi t y  bitym gon ;ńcu, 
pół mqi od wigkszego n.iasfa, SKtautĵ  :» 
3’ g z 5 karczem, z dodatkiem -koto 22? 
morgów pola jraego i ł*k 55 morgów, 
jest na ty- cmiast dc w j-d ^ ie r la w le -  
... iu. — Bliższa wiadomość we Lwowie 
ilica Halicka 1. 26 I piętro, zawsze oJ 
2 do 4 godziny po południu. 1598 3- 8

i b w r i r i e s k e  >% ■  « »  « t x  ł  « ■  t  W  i  «>-

T O G R O U A  F E S U W S K I E  d l a  k u r a k i

poieca GUSTikW KAZIMIERZ NOWICKI ulica Czaruieckifcgo I. 2. 1050 1S-0

G uw erner
rutytsowany, Fraaooz, posiadaiłcy chlu­
bna świadec‘wa, udtiel»j§cy takt© praed- 
mioty szkolne, izuLa potady albo poje­
dynczych godzin we Lwowie. Bhiw* 
wi d* mość ulica Zielona nr. 1 na pierw 
izem p ęt-ze. 1635 l ^

P o d z i ę k o w a n i e .
Wielmoznjmu Panu Dr. Med. B #  

muaiuo i.i I>«UnuJerowl * Pr'e‘ 
myślu, składam przed dzau. PubbcunotB-ą 
najchwalebuiejsze podziękowanie za Jego 
z zadziwienia godną zręcznością wy l  ■ 
uaną operację w moim nosie, całkiem ?a 
rośnigtego przez p o l i p a ,  który mi tu 
pełnie o idcch z.tykai, mowę odmienił i 
był tak ogromnym, że mi aż do gardła 
dochodził — czująó się dz.j po tej opc 
racji zupełnie zbrówąj, wyrażam Ci, »ł» 
wny i szlacbetuy taiie, moją dozgonną 
wdzięczność. 1616 —*

Przemyśl, 6. października 1877.
K a t a r * f n a  B o h y t k a -  

Garbarze nr. 201,
* domu j Józefa Dubinsk ego

Konstantynopol, Odessa
i

U o i na
P i e r w s z a

FABRYKA B IE L IZ N Y  i  WYPRAW ŚLUBNYCH
A . S T R ł U S S A ,  W le ń  I ., R o th en tk n n n strM b 6 21.

z jiowodu wojny wschodniej znalazła tig zniewoloną zna'zny swój skład z ri.il::j 
w ikon ate  ul jn o p ln  i O d rg s le  ku Wiedniowi zwrócić, jakowy skład za­
wiera i n ? « k ł  i d a m s k ą  b i f l l i o ę ,  s ło ło w ą , pl k t o t  i t. 3 a ażeby 
szybki r.byt umożebnić s;rze4awaó będs i-i po prawdzi .:e  bajecznie nizkich ™n»cL 

Rękojmię za trwałość i doskonalą jakość przyjmuje na siebie sama firma 
Dla dalszego i zupełusgo uspokojenia nie nadające s'g tovary chętnie będą zamie 
niane, w razia życzenia caś przy frankowanym zwrocie nawet pieuj ,dz« będą od­
wrotnie odsyłan*-,

P a r t ia  k u . . o l  I s p o d u ! IpkL  I, g z  ta tu u k n  r a  f  tU fe, 7 5  c u
T a b e la  do zor je n to ^  ania  siq  w  cenniku.

Wsrystko doskonałej jakości.
Gatunek. łfnuer 1. ę. a. 4* 5.

1 .zyrtyn?. Łięsk* koszula z gła-1 lub haft. przodem złr. 1 l 1/, 2 — —
1 ang trykot .-aftsniz lub zpocnie, biały lub kolor

12 eleg»nr-kich chnstek baTy»towycb z kolor, brzegami
12 kołnierzyaow trzech u-jnowgzych form____________
1 damska koszula z najl»psz»gn szirtyngn

2 X 2
i 1/. 3

21/. ~  
2“/, -

_g.v.  --------
P/s IV . -

1 eleg-nckie d»m«Y,re majtki z w jm , nenii brz- rami „  1 -V. IV. — —
1 piękny szyrtyng. obrębiany kuftsni uotoy nsjlep gat „  1 V U  ł V« ~~ —

12 cienkich chustek płóciennych, zsgwar. ( rswd. płó«no „  2 2‘ f, 3 _3V* 4
1 płócienne kales*nv męskie 1
1 piękny gorcet, .ryszvwany frsncuski W , 2v7T
1 pirkna kolorowa koszula kretonowa gwarant, farba
1 Kiała koszula męsk* 7, gładkim trojakim prr .aem

V jJ_ 
IV. i

1 bogato zdobna k-issma damska nąilepizego g»runku
1 pięknie haftowane majtki damskie eleg. wykończone

IV, a
IV. 2

_2\ -

szegn kroju1 damgks spódnica a..yrtyngowa n 
1 męskie l^alesrny z prawlziwego ______ -słiego nłótna

angielska kotyla ęj/prd, al(ło frsncęa^i jyĄton

2V, a -

l pięknie h-^  talowa kotmlft, haft ręczny 'najn. krój
1 pi -a piękryćję'angiwl. mankietów nsjńówt. epo Jsaoi 
1 pieknie bsitowgpś damska kokzula Cu/li Aog./t

JV f 3 -  -

1 piękna damska spódnica z bogatem wyszywaniem 
1 damskie majtki z haftowanymi wołsntagń

2 2‘ .  i -  ~
21,; 2v. a -  -

1 mązka koszula rumb. prawd, gładka lub tałd. piękca ^  % 2*/. 3 3Vz — 
1 męzka koszula pr.wd. rumonrg. fantaisie. haftowana 5>/„ 6

barchanu, gład. i bogato z uc 
z noilepsz barchanu gładki i bogato zdobny 

1 gorset z najlepsi., barchanu rładki i bogato z lo^ny

1 dam. majtki^ z ^-idej
1 ksftan:k

1 dam kos-ula prawd, płótno, gładka i fani-ti»ie uaipięk. 
1 dam<kr koszula prawd, pjótno, haftowana, najpiękn.

i v. n  w * 2 -
1% 2 2V ,--------
h j t «v. -  _

1 d Tu.ka knszpla prawd płótno z Łaftowarym goraem 
' Mtuka 30 łokci barchanu cajleps-ego ____________

IV. *
2*1. 3 3»/,

i - , .

2 V. 8 -  
*

6
7%  8

1 jurset z baftowańeTni wolautami 8V. L
8R, 16 

6
11
6

ij_srłuv */. zerokośiii prześcieradeł buz s*wu
6 szt k_Vj zzer er-„>*c,er. bez szwn, czyste ąjótno najcień. 
1 obrus na 6 osób biały i kolorowy

14 15 14 17 19

1 óbrusTna 12 osób biały i kolorowy
3 gy, 4 4»/, 5
9 10

1 sztuka "0 łokci */, szarokości płótna domowego b‘ /f  6
1 sztuka 4.6 I tri ci */« a erokości płótna cregs ■6 17

i i  14 

19

16
B

20 22
1 sztuka 50 łokci ł szerokości płótna irland. i hulend. ,. 18 20 25 27
1 sztuka 54 łokci j ,  szerokości płótna rumburskłeg 24 26 28 S2

12 .r.tnk reczmków cw'lich i adama.itek 3 V. 4
36

przy

szcy ‘gółowe cw n n łk l z llnctracjsmi, 
iiko tst tOSZZ®*’T*Jr na żądanie franco i gratis,
3 «  4  B  A  T  Y  Mlfl 1—24

ysokośoi rachunku na 2 S złr. 18 chn.. t, K d o  n o s a .
„  8 ® ”  ■ • k r y e ie  io  a m a s s k . n a  8

, „  7 8  »  2 4  w ie lk ich  s e r w e t
”  ’ ’ , 1 0 0  „  »* t«  k  s rok . p ó tn a  d u m o m e ,

Z a m ó w ie n ia  sua g o tó w  kę lu b  za z a lic z k ą . ~

Ważne dla Dam!
W największym wyborze sprowadzi­

łam z Paryża i osobiście przywiozłam s 
Wiednia kapelusze zimowe, stroiki, ne 
gliiyki, pióra, kwiaty i gierlsody ślubne 

takowe sprzedaję po najimiarkowań
szych cenach.

Zamówienia na prowincję uskute­
czniam odwrotną pocztą jak najsumien
niej.

Polecam się i nada] ł»-i»av-ym wzglę 
dom szanownej P. T. Publiczności.

Gabryela Halicka
1638 nr. 5, plac Kapitulny 1—<

3 Lilia BT SRA&fiBS DC Dr RAB U TB AD
(Lsirśat de n a s u w  de franca)

ELIXIR I PIGUŁKI DOKTORA RABITEAU wypróbowane zoaUły 
w szpitalach [> zkich p*zez professc.^w Fakultetu Meaycmego, którzy za­
lecają je  jako skuteczniejsze od wszelkich preparatów zalecanych.

Preparata te z Chlorku źilaza leczą Bladaczji, Wr*inzM®n*, Nudo-  
kkwistość regulują Oupłtwy m s ^ c m . wzmacniają Oaasmzirr wnaarAiia 
i osulkionk, mesprawiając nigdy Z*r»«_; zona

Sp.zadaż hurtowa w PartIu- u p. GLIN et G“, uliri Radne, 14.
Dostać m ożna: we L w o w i o ,  w  aptc *  p Mikolacba; w  C i e r n o t o i c m Ł ,  

w aptece p. Goh *okitgQ i WB wszystkich znaczniej szych a w a ch

T l i ł o  z a  1 0 0 0 0  z i r

& o t 6 f r l a  r »
można w ^kutek wyjazdu z Galicji zaraz 
uabyó majętność samoistną tsbtuarną 
propiuaoją o 46' m',rgach * zasiew ur-i 
ozimemi. Resztę kapitału mefe oprócz 
banku na omowjony ozas i mierny pro 
oent przy gruncie pozostać.

Zboże na zasiew jary i inwentarz jest 
to samo w miejscu do nabycia.

Także zamian za kamienicę we Ewo 
wie mógłby przyjść do skutku.

Zgłosić się po 1 literą Ł . - dokładnym 
a Iresem poste restanteL wów, lub w biu­
rze Wgo Orłowskiego przy u"-'cy Kra 
kowtkiej. lt'09 8 — 3

Nanka mnzykL
Z dniem 15. października rozpoczy 

L<*ją się leacje w szkole gry na fonepian-e 
pod Irerownictwam Ludwika Marka.

Kura I. Nauczycielki pauiia Paulina 
Lachner, pani Jad-'ja  Dunin i ftłni ua- 
sicz/ciele. ,'W t/m kursie użyte będą na- 
stępujące dziełu Schmitt op 12; i3, 14, 
Kohler: cwic.enia i etudy, ikirtim op. 100, 

lemeuti: Preludes atr icoa, Czerń, op 
139, 29», Ch. Mayer op. 16s Back : Pri 
h'Jos, Sonaty: Oiemjnujgo, na/d. ua, Mo­
zarta i utwory innych autorom.)

Kura II Nauczyciel L. Marek. (W tym 
kunie użyte będa dzieła następujące: 
urame.: Etudy, CLmonti: G>adrs, F. :h 
Preludia i fugi, K csler, Moscheles, Hen- 
selt, Chopin . Stuaia i etudy. Jumel, We 
oer, StLubert. MenaelutoLn, Beethjven, 
TnaiDerg, RuDinstein, Marek, Schuman 
' hopia, La. zt: Kon certa, ronda, sonaty, 
fantazje i inne ntworj.j

Bliższe iźl zególj udzielają się w szkole 
przy placu św. DucLa pod 5 lit co d*it>ń 
od godziny 1. do S>. Tamże składają u- 
czennice i oczaiowi„ egzamin wstępu/ 
ćwiozema wspJną na awóoh i czterech 
fortepianach późnie, oznaczone będą 
Pro,,! występów puończnych w koncer­
tach i w'ectorK»-ih j mzykalnyoh odbęd: i 
się z końcem roku popis dli ws^/stkich 
uczennic i uczni. i612 3—6

Na sprzedał z w/łączeniem pośredników

H a ją iek
w b ła n is ła w o w ia lr m , składający 
się z 3 folwaików, w bardzo dobrej zie 
mi, za 170.009 zł. — Adrer pod l’t. A. U. 
poczta Bursztyn. 1623 2 -10

a
a

PĆZEŚlElt M l
D E K O K T  i  i l ó ł e k  s d r a w la
p. LEMAIPF używany z wielkiem pu-

5rzez donurów
i

ny
wodzeniem przez dokwów, jest środ 
kiem roowainiającym, czyszoząc/m - 

przeczyszczającym krcn, leczy ohroniczne 
la tw a r d z e m e  najuporozyw. e i cbo- 
'oby ztąd wynikająoe, jak taensoroltky. 
bysterje. poasgrę, gościec, migrenę, ude 
rżenia do mózgu i przywraoa normalne 
runKoje trarienia.

Dostać t-ożna w Paryżu w aptece 
ema<r.i, we Lwuwie w apteoc p V ko- 

sr~ha 102ff 53 -  52

Osoba
stateczna, przyzwoita, poszukuje 
posady do zarządu domu na 
w3i lub w mieście Wiadomość 
A. G^siorowski, ulici 01 ow a  
tir. 6 we Lwowie 1629 2—0

O głoszen ie .
J P a ń H m o  h u b i e ń c e

ma na sprzedaż

2000 sztuk szczepów
przedniego gatuŁ_u, jabłek, gruszek 
. trześni, od 1 tuku do 5 lst po cenie 
id 25 cnt. do 6 ) cnt., pra; iriększej 
ilości wliczone opakc\.ajie i odautwa 
do stacji aolbi w Stryju. — L -b! ,we 
zamówienia pid sdrebą .Zarząd se-, 
kwestracyjny dóbr Ldbicńce" — poczta 
Lubieńce. lb:,0 4 0

L

ekcyj historji, geogruti i literatury 
(powszechnej i polskiej) udziela 

W  tt. u&urrz-jr-abiockl
  Ze ngloszeniem się prosię . die
-ować do niego (w  miejscu, ulica Lycz»' 
kowska pud l. 701, lub do Administracji 
„Dziennika Pol.kiego H

Ró-wnież lómaczy z języKa muskie- 
wakiego (rosyjskiego.) 1558 4—ó

X  i ś f n i c ją e j r c l i  d o i j  c h r m a
n a j p i ę k n i e j s z a  i n a j l e p s z a

wtasnero wyroon.
N a g r o d z o n a  s r e b r n y m  m ed a le 1**, Q  

trwałością przewyższa aioery- X

4  'N .  y  ^
038 4 - 5 , i. s

%
« «  05

S .tiS a

A &
f ' f ^  1 1  izierecl
f  y  l-o I oi a«k :

Np- h  fiezbąr^ną,
Nr. 2. jeBionowL N. 3

orzechowa, Nr 4. mahonio? »  z 
zaiączeoiem aposobtr utycia takwej. 

r a v  y  Fnnt wyslarcasjący na je
<P y  den wtollri p ok śj, V »4itq jt 1 itr .

Z fabryki świec wOukuw/ob i. bljchowni wosku 
FB. HOHUbCTKA I fllJNA, Lwów, B jn e k  45,

w
O ■ wT*

.3-Ł.5
^  «Mfi, '  "S•_ O
U .2 69
j  h'5"-
i -►*4 -O* ,  .

© “  © «
'3
^ -s  s a
' . cpJ bIW .

y

Znac*nj od arielu lat n n c u u f

S k ł a d  z e g a r ó w

H E R Z A ,

zegarmisti ta *

w  W i e d n i u ,  S t e p h a n s p l a t z  O ,
na zewnętrznej stronic Zwettelbof,

F l L l n :  K a o r n t n e r i t r a s s e  SA,
1059 17—24

poleca wi 'IŁ wybór wszelkiego rodzaju dobrze uregulowanych zegarków z roezgj
gwarancją według cenmką

PraiocLfiwe srebrne zegarki:
drehrny cylind^i

a oyl. ze szkiem r.ryszt.
, cyl. z podw. kopertą

Srebrny ankier
* z podwójną j jpertą 

Sreb. złocony z«gareli damski 
Srebrny remontoor od uszks

nakręcający »ię 
Sreb. remont-»r z podwójną 

kopertą 
Sreb. i montoar dla wfjskow. 
Ramoutoar w kopercie za

złr.

ic 12 13
13 15 17
16 17 18
16 18 20
18 20 24
14 16 18
20 24 30
30 35 40
36 40 45
!2 15 17

P r a w d z iw e  z ł o t e  z e g a r k i :  i j f -

Złoty dam. zeg. 1 i 8 rubin.
t dtto emaljowany . .
? damsjfi źpgarek o po­

dwójnej kopercie . . 
a damski ankier . . .
a dam. ankier z pod. kop.
a męsk, cylindtu
a męski o 15 rubinach .
a anikior - podw. kopertą
a damski lemontoap . .
a (foto i  pud w. kopertą .

—   r_ ,  męski rlmontcwr _____
Jot* falmi . . • • ,12 15 17 > atto z p ‘dwój. I nert* 76 100 150

Srebrne łańcuszki do zegarków złr. 2-60 do 12, złote łańcuszki złr. 18 do lOO,
Zegary pmdułowe własnego wyrobv z dunifantą gwarancją. 

Nakręcające się codziennie 10, 12, 14 złr.
a .  00 ośm dni 1®, 80, 25 ,

Wydzwaniaj ,je  godz. i pół- g 28,80. 35 , 
e ówierógodziny 46. 60, 66 n 

Budzika z segarem 6, 7, b złr.
Budziki -apaTająne świec/ fl złr.

Reparacje najstaronnie

24 27 36
28 32 40

36 40 48
40 46 60
50 66 60
30 32 36
35 40 46
56 60 70
42 46 Au
70 90 100
55 70 12G
76 100 160

O O O O O O 17O O O P 1
KANTOR WYMIANY

e .  k  u p t  a n im . § a l i c .

akcyjnej o Banku Hipotecznego
k a y u jA  i  s p n A d s ja

wszystkie er« kU 1 nenety
pod wsrunksm: najprzystępniejszi mi.

U S T Y  H J P 0 T E C 3 H E i
i ktdis wjdl-g prawa 

1 najw r 0m' * U>
> dnia 1. Lpoa 1868 Dl P. P TTTTTIT Nr. 96 

17, grudnia 1871,  mogr był , yU do lokowania ka­
pitałów fanduuowyeb, papilarnych, kśaoyj małteun^ub 1 w jłaowysl aa 

kauej. Jożbowc 1 „adja,
■ ą  w  t j r m  k a n t o r n  d o  n a b y o i a
—  fl uyibkle 

_ k ię b e s s w lo e s n ln  F«
Urowlscfl.

polęcenlt a prowincji wyKonUąkurwi© dflranyn oti doliezmdh
1031 łO-JT W

J O O O O O O O O O O O O f l J O O O O O « K W O < . >

Ha-ńel 
maszyn do szycia -AT *

Zamiana i spe­
cjalna naprawa

TIAS4T 1IT  d o S Z Y C IA
z największej fabryki w Europij

akcyjnego Towarzystwa Fnesier i  Rossmann w Berlinie H
r gw»f»ucją 5-letnią, poleca handel maszyj do szyci* fl

J ó z e f a  I w a n ic k ie g o ,
pr«. olic/ Akademickiej 1. 2, Hotel Żorża.

e*
*4

Zapas czółenek 
i innych części 

składowych i018
N a raty

27—0

Igły do masz/n 
w szystkicL 

systemów,

Skład c. k. uprz. Rafmerji spirytusu? 
fabryki rama, likierów i octu 555?

J u l i u s z a  M i k o l a ś z a  *

we Lwowie pr?y i l ir y  Eopernika ar. I w podwół-au,

jNajtaószo źiódio do nabycia tych artykułów.^

O la  przestróg:! i  w yjaśn ien ia  !
Nigdif jeszcze

i*den kosmetyczny preparat 
nie wzbudzj »akiej 

8 E N U C J I  
skntel: ogromnego powodzeaii p 
wszelkiego rodzaju włosach, jal 

W ln k e lm a  j e i a

ESENCJA
z korzenia łopianu,-4- 7

Miesięczne regulatory 00, 32, 86, 40 złr 
Opakóv anie eegai >. peiduł. 1-50. 2 n 
Z<*gary ram ja  » 6, 8, 10, 12 złr.
7 gary z kukułką 10, 12, K złr 
Zagai/ podróżne z repetycją i budzikiem 

(10, 35 złr.
 -------   - , • >I.ateczniaj się, p o l e c e n i a  t pro

i nc j i  za nadesłaniem gotówk. lub za zaliuzką pocztową %/konywają się punk- 
tualnie. Przyjmują się ze g ary  na wymianę Niepodobzjąoe się odmieniają.

nawet Indzie młodzi, uaiodwie 15 lat li- 
cząoy, przex nią b jtą brudp otrzymaL, 
jakowa zwykle w późniejszym wieku, >lbo 
i zupełnie . .< okazuje się i łyse mieisca 
głowy, na których już przez długie lata 
sn' jeden włos nie był widzialny, gęsto 
zarosły. 1628 1—J 2

Nie dziwneg) zstem, jeżeli trafia się 
wiele sfałszować i naślsdowań i jeden tu­
tejszy spekulant, w połączeniu z odpra­
wionym przezemnie posługaczem sklepo­
wym, bgłasza jakąś mi.szsionę pod tern 

“ u jn nazwiskiem, ażeby publiczność w 
błąd wprowadzić i złndzić.

Nawet „Wiener mediziniache ZeituugJ 
wyrs.Wi się, że esencja z korzenia łopia­
nu w najleprzyit gatunku tylko u Win- 
kelmsyera znajduje się.

TTprarza się zetem, ażebi uniknąć o~ 
szukania, wuęizie żądać Y mkelm»; -era 
esencji z korzenia łopisnu, jako też 1 in­
nych z korz nu łopinu preparatów

CENY: J«d en flakon esencji z korcenia lupiauu 9,) ct.; słoi, pomady 1 ko­
rzenia łopi nu 59 o t , słoik bryi-ntyny, aby brodzie nadać piękną formę i uczynić 
ją miękką 40 ot.; olei z korzenia łopisnu 40 ot.; woako a pomad* z korzenia ło­
pianu 3v c k ; mul do izys/ ze: na fi rod" z korzenia .pian u 2( afi, Eau sthtni-
enne, najlepszy środek do pozbycia »iq łuski, 5U ct.; lurg-n roślinay, środek dla 
przywro, ‘ni* pn-r „-ofr.ej barwy po iii ałym włosoir lub brodz.f . I zł. Purgin jeet 
tylko roślinną materią, bez żadnej m: neral. przymieszki, stąd całkiem nieszkodliwy.

Rozsyłka more być dokonywana tylko poczynając od 1 zł. wyżej wraz 
z opakowaniem, r  -zy przesyłce liczy się 10 et za opakowanie flakonu.

C E N T K A L - Y E R S E N  D U N H S - D E P O T :
J .  W I N K E Ł M l f E B

W iea, 6 . Bez., Gumpeadorferstrasse Nr. 159 a. Stampergasw N r. 13.
Filjalne składy lis Wiednia • M. H*uptr ar, Friseu*-, Scbotienring, na rogu 

Gonzagagaąse, 1 Fflip Nmutein, aptekarz „zum beil. Leopold*1. Stadt, PNnkecigae>e.
W Peszcie J. . Tm-8k, apt., Kónigsstrasne 7 Praga; J Fiirst, apt, Bruno:

F  Eden, at>t. Grat-. - H. Kielhaufer, apt. Temeszwar: Ernst. Jaroiuisz, apt. Klan
sennurg; Szeky Miklas, apt. Oyóugyós: Ferdinand Mersits, apt

W I N O G R O N A  F E S L A W S K I E

otrzymuje codziennie świeże i rozyłt pocztą luh koleją bez rożnioy odległości
flukee*

H A N D E L K A H O Ł 1  H i L L A H I I l
oryginalnych koszykach 10 do 13 funtów cłowych, zaś w mniejszych iloaciaob w pudełkach

w  e  L w o w i e ,  
pod „ZKOTTBf KOGUTEM,*1 1877 20 -0

W y / i w e a : Odpowie&rialaj red th or: HeiryJc Bflwakowio. droksirni ,DaftaRiJa Polskiego-  A. J. 0 . Bogosss.


